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Europa zachodnia zaniepokojona
ostatnimi posunięciami Nixona

USA naciskają na rewaluację innych walut
WASZYNGTON (PAP)

W Waszyngtonie trwają —

I udziałem prezydenta R. Ni-
xona i członków rządu USA
narady, na których omawia
ny jest rządowy program, ma
jący na celu „ocalenie” do
lara.

Równocześnie rozlegają się
coraz liczniejsze głosy stwier-

a

Decyzje Nirrona dotyczące dolara ugodziły rdwnlei io amerykań
skich turystów. We Włoszech turyści mogą wymienić tylko 50 dola
rów dziennie ..a osobę. Na zdjęciu: kolejka turystów przed biurem
wymiany American Eipress w Rzymie.
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dzające, że zastosowane pr ?z
rząd nadzwyczajne środki są
nowym dotkliwym ciężarem
dla mas pracujących.

Pro-ram posunięć Nixcaa
określany jest w kołach po-
steoowych jako ofensy- a

przeciwko amerykańskim ma
som pracującym, jako pióba
przerzucenia na ich barki cię
żaru poważnego kryzysu go
spodarczego. Tak m. in. oce
niają nową politykę gospo
darczą rządu re- -hlikańskie-
go amerykańskie związki za
wodowe.

Dzienniki podkreślają, że

wprowadzenie' kontroli płac
podważa poważnie prawo ro
botników amerykańskich do
strajku. Wzrastające wciąż
koszty utrzymania (przecięt
nie od 5 do 6 proc, rocznie)
zmuszają robotników amery
kańskich do wysuwania w ro
kowaniach z przedsiębior
stwami żądania podwyżki
płac. Teraz jednak rząd USA.
działając na rękę przedsiębior
com, zmusił robotników do
wyrzeczenia się tego rodzaju
postulatów.

Prasa związkową podkreśla,
że nowy program gospodarczy
został ogłoszony w momencie,
gdy ceny USA wzrosły już do

Spotkanie
Jędrychowski—Winzer

(PAP)
Berlinie
ministra
PRL S.

BERLIN

W stolicy NRD w

odbyła się rozmowa

spraw zagranicznych
Jędrychowskiego, który prze
bywa obecnie na urlopie w

NRD z ministrem spraw za
granicznych NRD, O. Winzc-
rem.

W rozmowie, która upłynę
ła w niezwykle serdecznej i

przyjacielskiej atmosferze, mi
nistrowie przedyskutowali
problemy międzynarodowe bę
dące przedmiotem obustron
nego zainteresowania i pro
blemy dalszej dwustronnej
współpracy. Rozmowa wyka
zała pełną zgodność pogiądótf
we wszystkich omawianych
sprawach.

Dyscyplina nie ma urlopu

Zapewnić front robót
Przedsiębiorstwo Robót Elek

trycznych „Elektromontaż”
w Nowej Hucie jest jednym

z kooperantów Przedsiębior
stwa Przemysłowego Budowy
Huty im. Lenina.

Jeden z najważniejszych
problemów w kooperacyjnym
łańcuchu stanowi umiejętne
zespolenie działania wszyst
kich ogniw — poszczególnych
partnerów na placu budowy:
od rytmiczności prac poprzed
nika zależy termin wejścia na

budowę następnego podwyko
nawcy. I tu właśnie „Elektro
montaż” napotyka na szereg
trudności. Nierzadko dysponu
jąc odpowiednią co do wiel
kości liczbą pracowników i

sprzętu czeka z rozpoczęciem
prac ze względu na nietermi
nowe oddawanie frontu ro
bót. Taka sytuacja istnieje np.
na budowie w Ostrowcu Świę
tokrzyskim czy tlenowni
Hucie im. Lenina.

Inwestycje te muszą być od
dane w terminie — rnówi dy
rektor naczelny „Elektromon-
tażu“ Stefan Żolądż — 1 zrobi
my wszystko, by wywiązać się
Z umów. Spiętrzenie robót —

gdy terminy naglą — będzie
jednak wymagało dużej kon
centracji sił i tym samym nie
potrzebnej nerwowości. Dru
gim niemniej ważnym mo
mentem w życiu przedsiębior
stwa, a mającym znaczny
wpływ na dyscyplinę pracy są
nieterminowe dostawy mate
riałów elektrotechnicznych —

W

najwyższego poziomu. Tak
więc zamrożenie cen Jest ni
czym innym, jak utrwaleniem
ciężkiej sytuacji, w jakiej zna
lazły się dziesiątki milionów
obywateli amerykańskich.

Zapowiedziane przez rząd
zmniejszenie wydatków bu
dżetowych o 4,7 min dolarów
doprowadzi — jak stwierdza

Z udziałem szefów rządów ZRA, Syrii i Libii

Trójstronna konferencja w Damaszku
Wykrycie spisku antyrządowego w Trypolisie

trój-

KAIR (PAP)
W środę przed południem

przybył do Damaszku prezy
dent ZRA Sadat na spotkanie
szefów trzech państw arab
skich (Syrii, Libii i Egiptu),
mających utworzyć federację.
Prezydenta ZRA powitali na

lotnisku; prezydent Syrii gen.
Asad oraz przybyły tu we

wtorek wieczorem przewodni
czący libijskiej Rady Rewolu
cyjnej płk Kadafi.

Oficjalne otwarcie
stronnego szczytu odbyło się
w środę wieczorem.

LONDYN (PAP)
Korespondent agencji Reu

tera poinformował z Trypoli-
su, że we wtorek rozpoczął się
tam przed specjalnym trybu
nałem wojskowym proces
grupy osób oskarżonych o u-

siłowanie obalenia siłą obec
nego rządu libijskiego. Libij
skie źródła oficjalne odmówi
ły podania nazwisk i liczby o-

skarżonych, którym grozi kara
śmierci. Wiadomo jedynie, że
wśród tej grupy oskarżonych
znajdują się byznesmani, ofi
cerowie policji w stanie spo
czynku.

Jak wiadomo w tym roku sze
fowie trzech państw arabskich:
Egiptu, Syrii i Libii podjęli de

cyzję o utworzeniu wspólnej fe
deracji. Na obecnym spotkaniu
przywódcy tych trzech państw
mają zatwierdzić ostatecznie pro

jekt konstytucji przyszłej federa
cji, która ma być proklamowana
z dniem 1 września tego roku.

Jak pamiętamy według pierw
szych projektów do federacji mia
ły przystąpić: ZRA, Libia l Su
dan. W międzyczasie
przystąpienia do federacji
klarowała Syria. Stało się
chwilą objęcia władzy w

kraju przez generała Asada

stopadzte ub. roku.
Sudan — na skutek trudności we-

gotowość
zadę
toz

tym
w li-

Natomlast

aparatury, przewodów... Obec
nie np. brak kabla spowodo
wał zahamowanie wszelkich
prac. Całość zamówienia prze
wodów kablowych na trzeci
kwartał bieżącego roku zosta
nie zrealizowana przez fabry
kę kabli w Bydgoszczy dopiero
pod koniec sierpnia i na po
czątku września. A więc prak
tycznie u schyłku trzeciego
kwartału, co w dużym stop
niu dezorganizuje roboty elek-
tromonterskie.

Mamy też wiele kłopotów w

pozyskaniu pracowników nie
wykwalifikowanych. W pier
wszym półroczu brakowało ok.
30 ludzi do kopania rowów ka
blowych. Są to prace ciężkie
i niskopłatne, dlatego nie ma

wielu chętnych.
Fluktuacja kadr w „Elektro-

montażu" — uzupełnia zastęp
ca kierownika działu zatrud
nienia 1 plac Haliną Polak —

sięga 20 proc. W tym roku no
tujemy również dużą absencję.
Za okres 7 miesięcy (do końca
lipca br.) wynosi ona ok. 168
tys. godzin a więc ponad 20 tys.
dniówek roboczych (w tym nie
obecność nieusprawiedliwio
na ponad 2.200 godzin, co w

porównaniu z rokiem ubiegłym
oznacza znaczną poprawę). Na
siliła się natomiast ilość zacho
rowań, zwłaszcza wśród spa
waczy. Do typowych należą
choroby przewodu pokarmo
wego 1 wszelkiego typu scho
rzenia gośćcowe, (her)

wydatki na cele
w szczególności

wojnę Wietnam-

prasa związkowa — do dal
szego wzrostu liczby bezro
botnych. Natomiast nie będą
zmniejszone
militarne, a

wydatki na

ską.
PARYŻ (PAP)

Prasa paryska omawia z głę
bokim zaniepokojeniem następ
stwa Jakie mogą mleć dla Euro
py zachodniej, a w szczególności
dla Francji, dokonane przez USA
posunięcia mające na celu „oca
lenie” dolara. Dziennik „Les
Echos” stwieidza Z goryczą, że
rząd amerykański zamierza przy
wrócić równowagę bilansu płat
niczego USA kosztem innych a-

Jów, a przede wszystkim kosz
tem państw Europy zachodniej i
Japonii.

RZYM (PAP)
Minister budżetu, Antonio Gio-

litti, potępił zdecydowanie decy
zje rządu USA mające na celu
„uratowanie” dolara. Podkreślił

przy tym, .e wypływają one ze

stałego chaosu jaki panuje w

międzynarodowym systemie wa
lutowym. „Jednakże jednostron
ne decyzje, sprzeczne z zasadami
międzynarodowej współpracy w

dziedzinie walutowej — oświad
czył m. In. A. Glolattl — nie są
właściwym rozwiązaniem proble
mów wj wołanych przez deficyt w

bilansie płatniczym USA 1 przez
rolę dolara jako waluty rezer
wowej."

TOKIO (PAP)
Na giełdzie walutowej w Tokio

panuje nadal chaos 1 zamlesza-

(DOKOŃCZEME NA STR. 2)

wnętrznych — wstrzymał się chwi
lowo od przyłączenia do federa
cji. Jak zapowiedział jednak o-

statnlo generał Nimeiri — Sudan
nosi się z zamiarem wstąpienia
do federacji z początkiem przysz
łego roku.

Trzy kraje wchodzące obecnie
w skład federacji liczą ok. 40 mi
lionów ludności (po ewentualnym
przyłączeniu Sudanu federacja li
czyłaby 55 min ludzi). Najbogat
szym z nich jest niewątpliwie Li
bia dzięki swoim powainym za
sobom naftowym. Egipt ma sto
sunkowo najlepiej rozwinięty
przemysł i liczne kadry fachow
ców, natomiast w Syrii nieźle
rozwinięte jest rolnictwo.

Rokowania zbliżają się ku końcowi?

Maratonowa runda „czwórki”
w sprawie Berlina zachodniego

BERLIN ZACH. (PAP)
Ambasadorowie czterech

wielkićh mocarstw zebrali się
w środę przed południem na

32 spotkanie w sprawie Ber
lina zachodniego. Obradom,
które toczą się w gmachu b.
Sojuszniczej Rady Kontroli w

Berlinie zachodnim, przewod
niczy ambasador ZSRR w

NRD Piotr Abrasimow.
Intensywne, trwające po

wiele godzin rozmowy przed
stawicieli 4 wielkich mocarstw
w sprawie Berlina zachodnie
go są nadal kontynuowane.
Wczorajsza sesja była szóstą z

kolei w ciągu ostatnich 9 dni.
Maratonowe sesje — jak

przypuszczają agencje praso
we — potrwają jeszcze kilka
dni. Z wypowiedzi składanych
przez poszczególnych ambasa
dorów wynika, że w rokowa
niach zaznacza się stały po
stęp. Wśród różnych spraw
dotyczących rozwiązania pro
blemu Berlina zachodniego
znajdują się m. in. kwestia
reprezentacji mieszkańców
Berlina zachodniego za grani
cą, zagadnienie komunikacji
Berlin zachodni — NRF oraz

sprawa konsulatu radzieckie
go w Berlinie zachodnim.

Do neohitlerowskich i zim-
nowojennych kampanii, któ
rych widownią był w ostat
nich dniach Berlin zachodni,
przyłączył się oficjalnie Zwią
zek Przesiedleńców, zapowia
dając przeprowadzenie 29 bm.
w tym mieście wielkich de
monstracji z okazji „Dnia Oj
czyzny”. Głównym mówcą na

wiecu w zachodnioberlipskim
„Pałacu sportowym” będzie
przewodniczący „Ziomkostwa

amerykański helikop-18 bm w okolicy Pegnltz (NRF) eksplodował
ter wojskowy. W katastrofie zginęło 39 osób. Na zdjęciu: szczątki
kadłuba spalonego helikoptera, w głębi widoczne ciała ofiar kata
strofy przykryte białymi płachtami (patrz — informacja na str. 2).
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ORGAN KW POLSKIEJ ZJEDNOCZOHEJPARTII ROBOTNICZEJ

Nowe rozporządzenie Rady Ministrów

WARSZAWA (PAP)
W ostatnim okresie podjęto

szereg prac zmierzających do
uporządkowania i nowelizacji
aktów normatywnych mają
cych zasadnicze znaczenie i
wpływ na sprawne, racjonal
ne funkcjonowanie systemu e-

konomiczno - administracyjne
go państwa. Etapem tych prac
jest m. in. wydane niedawno
rozporządzenie Rady Minis
trów w sprawie zakresu dzia

Wprawdzie federacja zakłada
prowadzenie wspólnej polityki za
granicznej i wojskowej, to jednąk
nie ograniczy działalności poli
tycznej ładnego z krajów człon
kowskich. ZRA, Syria i Libia bę
dą nadal zajmowały swoje miej
sce w ONZ jak teł utrzymywały
własne placówki dyplomatyczne
za granicą.

Drugim problemem,
konferencja poświęci
duło uwagi — będą napięte sto
sunki między Jordanią a innymi
krajami arabskimi. Komentatorzy
uważają, że prezydent Sadat bę
dzie się starał złagodzić napięcie
między Libią i Syrią z jednej
strony a Jordanią z drugiej, (st)

któremu
zapewne

Ślązaków”, H. Hupka, znany
powszechnie jako jeden z naj
bardziej skrajnych odwetow
ców.

Sekretarz stanu w urzędzie
kanclerskim E. Bahr został w

środę przyjęty na Ratuszu
Schoeneberg w Berlinie za
chodnim przez burmistrza te
go miasta K. Schuetza. Zda
niem obserwatorów Schuetz i
Bahr omówili obecny stan
rozmów czteromocarstwowych
w sprawie Berlina zachodnie
go i wyniki rozmów, jakie
Schuetz przeprowadził z ame
rykańskim sekretarzem stanu

Rogersem podczas pobytu w

Waszyngtonie.

Pierwszy dzień procesu
porywaczy z Darłowa

Oskarżeni przyznają się do winy
KOSZALIN (PAP). 18 bm. rozpo

częła się przed Sądem Wojewódz
kim w Koszalinie rozprawa sądo
wa przeciwko 21-letniemu Krzysz
tofowi Godzlewskiemu i 20-letnie-
mu Bogusławowi Mazurkowi —

porywaczom z Darłowa. W toku
rozprawy zeznawać ma 40 świad
ków.

W motywacji aktu oskarżenia
stwierdza się, że oskarżeni zu
chwałością dokonanych czynów
wywołali ogólne oburzenie opinii
publicznej.

Obaj oskarżeni przyznali się do
winy.

W godzinach przedpołudniowych
oskarżeni składali wyjaśnienia.
Okazało się z ich zeznań, że mo-

R

łania ministra handlu zagra
nicznego i jego uprawnień w

dziedzinie koordynacji stosun
ków gospodarczych z zagra
nicą.

Poprzedni akt normatywny
tej rangi, na którego podsta
wie sprawował swe funkcje
minister handlu zagraniczne
go wydany był przed przeszło
22 laty. W tym czasie ogrom
nie wzrosła rola handlu za
granicznego w gospodarce na
rodowej. Jego udział w two
rzeniu dochodu narodowego
powiększył się z kilku zaled
wie procent w pierwszych la
tach powojennych do ponad 20
proc, obecnie, a wartość wy
miany towarowej z zagranicą
wzrosła z 5 mld zł dew. w 1949
r.dook.29mldzłdew.w1970
r. Zmieniła się też struktura
towarowa naszego eksportu, w

której znaczny udział stano
wią już wyroby przemysłu e-

lektromaszynowego.
Zacieśniająca się coraz bar-

współpraca z krajami
że nasza

dziej
RWPG powoduje,
wymiana towarowa z tymi
krajami opiera się o koordy
nację kilkunastoletnich nawet

planów rozwoju gospodarcze
go; rozszerzają się powiązania
specjalistyczne.

Tym zmianom jakościowym
w naszym handlu zagranicz
nym i współpracy gospodar
czej z zagranicą towarzyszyły
w ostatnim okresie również
zmiany organizacyjne oraz

stosowanie nowych, ekonomi
cznych 1 administracyjnych
instrumentów kierowania o-

brotaml handlowymi z zagra
nicą.

Trzeba również przypom
nieć, że obecnie tylko część a-

paratu handlu zagranicznego
podporządkowana jest MHZ,
pozostała natomiast — Innym
resortom, które prowadzą bez
pośrednią działalność handlo
wą z zagranicą.

W związku z tym nowe

przepisy ustalają z jednej
str.ony bezpośredni zakres
działania i odpowiedzialności
ministra handlu zagraniczne
go za zabezpieczenie i koordy
nację interesów w dziedzinie
handlu zagranicznego, wyni
kających z polityki gospodar
czej i zagranicznej państwa, z

drugiej strony — jego upra
wnienia, jako głównego koor
dynatora stosunków gospo
darczych z zagranicą (w sferze
handlu zagranicznego) realizo
wanych przez inne resorty.

— Przepisy nowego rozpo
rządzenia nakładają na mini
stra handlu zagranicznego
nie tylko obowiązek ścisłego
współdziałania z innymi orga-

żllwoścl 1 koncepcje ucieczki z

kraju rozważali oni już od pew
nego czasu. Planowali m. In. —

wykorzystując pracę Mazurka na

kutrze rybackim — ukryć Go
dlewskiego na kutrze i po wyjściu
w morze opanować statek, inna
wersja zakładała podjęcie pracy
w przedsiębiorstwie połowów da
lekomorskich 1 ucieczką ze stat
ku w obcym porcie.

Ostatecznie zdecydowali się na

porwanie szybkiej łodzi motoro-

wej. 1 ucieczkę na duńską wyspę
Bornholm. Jak wynika z akt śledz
twa 1 wyjaśnień oskarżonych,
pierwsze kroki w tym kierunku
podjęli oni już w czerwcu, doko
nując „wizji lokalnej" na miej
scu planowanego przestępstwa.

Oskarżeni przedstawili przebieg
swej przestępczej akcji, która do
prowadziła do porwania lodzi, u-

prowadzenia dzieci i wyjścia w

morze — poza wody terytorialne.
Nawiązując do uprowadzenia 2

chłopców jako zakładników, oskar
żeni próbowali przekonać sąd o

braku złych intencji, czego świa
dectwem miało być — według
nich — nałożenie chłopcom kami
zelek ratunkowych.

Następnie sąd rozpoczął postępo
wanie dowodowe. W pierwszym
dniu rozprawy zeznania składało
13 świadków. Poruszenie
obserwatorów procesu
zeznania

letniego
letniego
speszeni
sądowej,
wiedzieli
łodzi, na

zakładnicy. Młodszy, po „męskim"
ociąganiu się, przyznał się do pła
czu i strachu, Jaki przeżył w toku
dramatycznej akcji pościgowej.

19 bm. — dalszy ciąg rozprawy.
W tym dniu zeznania składać bę
dą kolejni świadkowie.

wśród
wywołały

porwanych chłopców. 8-
Jarka Cybulskiego i 11-
Jurka Stasiaka. Nieco
poważną atmosferą sali
mail świadkowie opo-
o swych przeżyciach na

której znaleźli się jako
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nami gospodarczymi, ale rów
nież obowiązek udzielania Im
poradnictwa 1 pomocy w za
kresie realizacji zadań handlu
zagranicznego. W ten sposób
została unormowana bardzo
istotna zasada '

kolegialnego
współdziałania w tak ważnej
dziedzinie, jaką są ekonomicz
ne powiązania Polski z zagra
nicą.

W płockiej petrochemii trwa rozruch technologiczny nowego oddziału III destylacji rurówo-wleźowej
.DRW’ oraz wstępny rozruch oddziału uszlachetniania benzyn, olejów i gazu płynnego. Na zdjęciu: z

prawej — fragment urządzeń III DRW, — z lewej fragment oddziału uszlachetnienia. CAF — telefoto

(Inf. wł.) Wczoraj w Prez.
WRN w Krakowie odbyła się
narada z udziałem przewodni
czących prezydiów powiato
wych rad narodowych, preze
sów PZGS i kierownikówtod-
powiedzialnych za realizację
planów inwestycyjnych budo-
wnictwa oraz przygotowanie
'punktów skupu żywca do
zwiększonych zadań jakie sta
ną przed nimi w drugiej po
łowie br. i w latach następ
nych. W posiedzeniu, które
prowadził przew. Prezydium
WRN Józef Nagórzański wziął
udział sekretarz KW PZPR
Kazimierz Barwaez, wicepre
zes WK ZSL Jan Malec oraz

przedstawiciele władz central
nych z zainteresowanych re
sortów.

Należy zaznaczyć, że reali
zacja planu inwestycyjnego
przebiega niezadowalająco. W
ciągu I półrocza fundusze zo
stały wykorzystane w wyso
kości 42,8 proc, (liczba ta jest
niższa od analogicznego okre
su ub. r.). Przy budowie Ko
palni Rud Cynkowych „Pomo
rzany” plany roczne zostały
zrealizowane tylko w 38,7
proc. Podobnie wygląda sytua
cja z rozbudową i moderniza
cją Zakładów Przemysłu Weł
nianego w Kętach, gdzie prze
robiono niewiele ponad 32
proc, rocznych nakładów. Za
kładów, których budowa lub
modernizacja przebiega nieza
dowalająco jest wiele. Przy
czyny niedociągnięć tkwią m.

in. w małym potencjale
przedsiębiorstw i opóźnionym
finansowaniu budów przez
bańki.

Nie lepiej przedstawiają się
inwestycje terenowe. Brak m.

in. środków na budowę wodo
ciągów w Suchej, Olkuszu i w

Starych Stawach (pow. oświę
cimski), oczyszczalni ścieków
w Żywcu, domu handlowego
w Jaworznie, prefabrykatorni
w Bochni i in.

W wyniku opóźnień, które
miały miejsce w pierwszym
półroczu nie oddano do użyt
ku m. in. 5 szkół podstawo
wych: w Wieliczce, Colinach,
Jeziorzanach, Chełmku, Roz
dzielę i Milówce, liceum ogól
nokształcącego w tej samej
miejscowości, Zakładu Wycho
wawczego w Wielkich Dro
gach, ujęcia wody w Libią
żu, oczyszczalni ścieków w

Krzeszowicach, wodociągów w

Muszynie i Węgrzcach Wiel
kich.

Długi byłby rejestr Inwestycji
opóźnionych w realizacji. Dlatego
też — co podkreślano w czasie
narady — należy przeprowadzić
korektę funduszy, przekazując je
tam, gdzie operatywność wyko
nawcy gwarantuje Ich wykorzy
stanie, zaś prezydia rad narodo
wych winny czuwać nad tym, aby

Plenarne posiedzenia KP PZPR

Bilans partyjnego dialogu
Chrzanów

(Inf. wŁ). Wczorajsze posie
dzenie plenarne Komitetu
Powiatowego PZPR w Chrza
nowie z udziałem I sekreta
rza KW P7PR J. Klasy za
jęło się oceną prac chrza
nowskiej instancji partyjnej
związaną z przeglądem i
porządkowaniem szeregów
PZPR w powiecie. Podstawą
tego niestosowanego dotych
czas bilansu były rozmowy
aktywu z członkami i kandy
datami naszej partii.

W ponad 11,5 tysięcznej or
ganizacji partyjnej w Chrza-
nowskiem debatowano w ja
ki sposób usprawnić pracę
ogniw partyjnych, aby mo
gły one spełniać swą kierow
niczą i kontrolną rolę. Roz
mowy pozwoliły również po
znać nie tylko postawy człon
ków partii lecz i ich zaanga
żowanie dla rozwoju kraju.
Jakie były ogólne wnioski?
Stwierdzono potrzebę akty
wizacji poszczególnych śro
dowisk i bardziej ścisły kon
takt instancji z organiza
cjami partyjnymi. Znamien
ną wymowę znajdują wypo
wiedzi, że rozmowy w orga
nizacjach nie powinny mieć
charakteru przypadkowego,
lecz winny być formą trwałą.

Praktycznymi rezultatami
dialogu partyjnego były kon
kretne decyzje m. in. w krań
cowych wypadkach kiedy
trudno było pogodzić postę
powanie towarzyszy z wy
mogami statutu partyjnego

wykluczenia z szeregów

przedsiębiorstwa nadrobiły opóź
nienia.

Obraz ten nie byłby pełny, gdy-
byśray nie podkreślili, że w wie
lu miejscowościach obiekty choó z

opóźnieniem — zostały przekazane
inwestorowi.

Nieco lepiej przedstawia się rea
lizacja zadań wynikłych z ustawy
o przygotowaniu punktów skupu
żywca do prawidłowej pracy: w

br. gminne spółdzleLnle powinny
otrzymać 11 nowych placów spę
dowych, natomiast w roku przy
szłym wybuduje się 44 nowe pun
kty skupu. Wiele też zrobiono, a-

by istniejące już obiekty zmoder-

AKTUALNOŚCI DNIA

Przeciw marnotrawstwu
służyć, ma szansę znaleźć po
nownie nabywcę. Los wielu
maszyn, które do niedawna
niechybnie czekało „złomowa
nie" może się odmienić z ko
rzyścią dla gospodarki. Podob
nie wiele materiałów czy od
padów produkcji marnujących
się dotychczas bezużytecznie
znaleźć może zastosowanie,
gdy dostanie się w zdolne rę
ce rzemieślnika.

Choć sprawa to już nie no
wa, przypomina się problem
sprzętu rolniczego z POM i
PGR idącego ku utrapieniu
rolników przez wiele lat na

złom. Zmienione zasady po
zwoliły już na sprzedanie in
dywidualnym rolnikom tysię
cy maszyn, które dawniej nie
chybnie poszłyby do kasacji.
Gospodarka uspołeczniona u-

zyskała setki milionów zło
tych: wielokrotnie więcej niż
wartość złomu dla hut, rolnicy
zaś do dziś eksploatują maszy
ny kupione za tanie pieniądze.

Korzyści więc dla całej go
spodarki są wielostronne.
Przepisy przepisami, a jednak,
jak twierdzą rolnicy, nadał

przeznacza się na złom wiele
sprzętu w PGR-ach i POM-
-ach, który mógłby jeszcze słu
żyć w indywidualnym gospo
darstwie. Być może podobne
przykłady znalazłyby się i w

innych dziedzinach gospodarki,
gdzie stare przyzwyczajenia
uniemożliwiają indywidualnym
nabywcom zakup sprzętu bez
czynnego od lat. Decyzje zwię
kszające uprawnienia kierow
ników placówek państwowych
do dysponowania majątkiem
stwarzają nowe możliwości
lepszego gospodarowania, oba
lają papierowe bariery, za

którymi łatwo było ukryć brak
inicjatywy i niegospodarności.

(A.Jar.)

Nowe zasady rozporządza
nia przez państwowe jed
nostki organizacyjne zbęd

nymi składnikami majątku,
zatwierdzone na jednym z o-

statnich posiedzeń Prezydium
Rządu, rozszerzają dość znacz
nie uprawnienia kierowników
placówek, ułatwiając im zby
wanie rzeczy niepotrzebnych.
Stanowi to istotny krok w li
kwidacji biurokratycznych ba
rier, za którymi kryło się do
tychczas wiele nieudolności i
marnotrawstwa. Jest bowiem
publiczną tajemnicą, że licz
ne przedsiębiorstwa, szczegól
nie placówki budżetowe nie
będące na rozrachunku, na
gromadziły przez lata ogrom
ny majątek w urządzeniach,
maszynach, materiałach czy
elementach wyposażenia, z

którymi często nie wiadomo
już co począć.

Wiele przedsiębiorstw w

trosce o rentowność i odciąże
nie bilansów z kosztów amor
tyzacji z chęcią przekazywało
pod byle pretekstem maszyny,
urządzenia i części zamienne
na złom. Znaczna część tych
maszyn, choć może przestarza
łych, zastąpionych już przez
nowe i bardziej wydajne, mo
głaby jednak jeszcze przez la
ta służyć w zakładzie, gdzie
potrzeby technologii nie sta
wiają tak ostrych wymagań.
Obecnie dzięki rozszerze

niu uprawnień ułatwia
jących bezpośrednią

sprzedaż zbędnego majątku in
nym placówkom państwowym,
przez przekazywanie nieod
płatne stwarza się możliwości
poprawy zaopatrzenia przemy
słu drobnego, rzemiosła czy in
dywidualnego rolnictwa. O-
becnie — wielomiliardowy za
pewne, bo któż zdoła zliczyć —

majątek, który przestał już

partyjnych. W Chrzanów-*
skiem odeszły z partii 174

osoby w tym 67 na własną
prośbę. Natomiast 154 towa
rzyszy ukarano za nieprze
strzeganie norm partyjnych.

Jakie wnioski przyniosły
rozmowy? Stwierdzono, że
bardziei wnikliwie powinna
być potraktowana praca i-*
deologiczna i proces rozwoju
szereg w partyjnych, że wię-:
cej uwagi należałoby poświę
cić kształtowaniu postaw m.

in. poprzez różnorodi.? s-ip-4
(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

Ambasador Bułgarii
w Krakowie
(INF. WŁ.) Wczoraj prze

bywał w Krakowie ambasa
dor nadzwyczajny i pełno
mocny Ludowej Republiki
Bułgarii w Polsce Nikołaj
Czernew, który złożył poże
gnalną wizytę w Komitecie
Wojewódzkim PZPR. Gościa
bułgarskiego podejmował se
kretarz KW PZPR Kazimierz
Barwaez.

Również wczoraj ambasador
N. Czernew spotkał się z

przew. Zarządu Głównego To
warzystwa Przyjaźni Polsko-
Bułgarskiej, prorektorem Uni
wersytetu Jagiellońskiego prof.
dr Mieczysławem Karasiem.

nlzować. Są Jednak powiaty, w

których zaniedbuje się realizacją
zadań. Niedostatecznie jest pro
wadzona m. In. budowa 1 moder
nizacja dróg dojazdowych do

punktów skupu, słabo przebiega
utwardzanie placów, budowa ogro
dzeń ltp.

Rozładowanie spodziewane
go w ostatnim kwartale, zwię
kszonego spędu, gminne spół
dzielnie widzą poprzez zwięk
szenie ilości dni w tygodniu
przy odbiorze żywca, oraz

przez zorganizowanie odbioru
żywego towaru wprost z gos-
podarstw chłopskich. (cm)
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Z kraju
(S) NA BUDOWIE WALCOWNI BLACH GRUBYCH HUTY

„BIERUT” odbyło się 18 bm. spotkanie z wicepremierem F. Kai
mem. Na budowie wystąpiły opóźnienia w pracach budowlano-

montażowych. Zgodnie z podjętymi ustaleniami, kierownictwa
poszczególnych przedsiębiorstw przedłożą wkrótce nowy harmo
nogram robót gwarantujący terminowe zakończenie I etapu bu
dowy walcowni.

18 BM. ODBYŁA SIĘ W WARSZAWIE konferencja prasowa
zorganizowana przez brytyjską firmę International Computer*
Limited. Jest to jedna z największych firm światowych, zajmu
jących się produkcją komputerów.

ZMARŁ po długiej i ciężkiej chorobie płk, Henryk Polowniak

pa. „Zygmunt”. Zmarły byl uczestnikiem kampanii wrześniowej
1938 r. a w latach okupacji hitlerowskiej — jednym z organiza
torów Gwardii Ludowej na Kieleeczyźnie. W okresie powojen
nym zmarły zajmował szereg odpowiedzialnych stanowisk w Lu
dowym Wojsku Polskim.

■festiwal
ziem

górskich

W Ulsterze napięcie nie słabnie

W szrankach - 23 zespołów i 14 kapel

Premier B. Faulkner

spotka się z E. Heathem

SPORT . SPORT . SPORT . SPORT

Za trzy tygodnie start

PREMIER FINLANDII, Ahtl Karjalainen udał sią w środą z

wizytą do Związku Radzieckiego.
W ŚRODĘ DO DANII . rewizytą przybyły okręty radzieckiej

marynarki wojennej — krążownik „Rewolucja Październikowa”
i okręt do zwalczania łodzi podwodnych „Sławnyj”.

PRZEWODNICZĄCY Rady Państwa Rumunii N. Ceausescu

przyjął premiera Iranu, Howejdę.
KILKA ORGANIZACJI występujących przeciwko przystąpie

niu W. Brytanii do Wspólnego Rynku powołało do życia spe
cjalny komitet, który w ciągu najbliższych tygodni będzie orga
nizował w całym kraju wiece 1 demonstracje protestacyjne.

18 BM. ROZPOCZĄŁ się w Moskwie Międzynarodowy Kon
gres Historii Nauki. Przybyło około tysiąca uczonych Z 40

państw, w tym z Polski.
PREMIER NOWEJ ZELANDII K. Holyoake zakomunikował, że

reszta oddziałów nowozelandzkich znajdujących się w Wietnamie

pld. zostanie wycofana stamtąd do końca br.

DWAJ UZBROJENI BANDYCI zrabowali z banku w miejsco
wości Bourges we Francji 830 tys. franków. Jeden z zaatakowa
nych przez nich strażników został ranny.

GRUPA ARTYSTÓW MURZYŃSKICH w USA wystąpiła z ini
cjatywą uczczenia pamięci zmarłego niedawno króla jazzu
L. Armstronga przez wzniesienie pomnika w Nowym Orleanie.
Pierwsze wkłady wnieśli E. Fitzgerald i B. Crosby.

DO STOLICY CZADU, Fort Laml przybyła delegacja NRD.
W środę delegacja została przyjęta przez prezydenta Czadu
F. Tombalbaye.

(Inf. wł.). Dzisiaj w Żywcu
rozpoczyna się Ogólnopolski
Festiwal Folkloru Ziem Gór
skich. Do udziału w tej im-
prezift zgłosiły się 23 zespoły
regionalne i 14 kapel ludo
wych z katowickiego, krakow
skiego, rzeszowskiego, wro
cławskiego i zielonogórskiego.

Niektóre zespoły, uczestni
czące w Festiwalu; zdobyły
już duży rozgłos w kraju i za

granicą. Poza granicami na
szego państwa występowały z

koncertami: zespół pieśni i
tańca „Koniaków” z Katowic,
łej, regionalny zespół pieśni i
tańca „Koniaków z Katowic,
zespół góralski „Skalni" dzia
łający przy WSR w Krakowie,
międzyspółdzielniany
ski regionalny zespół
tańca „Podhale" z

Targu, zespół pieśni
„Podegrodzie" z pow.
sądeckiego, zespół pieśni i tań
ca im. Klimka Bachledy z Za
kopanego, „Bartusia Obrochty"
z Zakopanego, zespół pieśni i
tańca „Jodły" istniejący przy
Technikum Drzewnym w Żyw
cu oraz zespół pieśni i tańca
„Pilsko" w Żywcu.

le imprez towarzyszących. W klu
bie „Ruch” MDK Żywiec urzą
dzona jest ekspozycja „Festiwal
— Żywiec 70", w której wystawio
ne są fotosy z ubiegłorocznego fe
stiwalu; w klubie „Przyjaźń” o-

twarto wystawę plakatu grupy a-

matorów plastyków „Różni”’. Po
nadto otwarto stoisko pierników
żywieckich, pamiątek, Domu

Książki, dzieł twórców ludowych i

artystów plastyków.
Dziś o godz. 16 nastąpi o-

twarcie Festiwalu.
ZBIGNIEW SATAŁA

LONDYN (PAP)
Irlandii Północ-Premier ___T__

nej Brian Faulkner odleciał
wśrodęz_

'

dynu, gdzie przeprowadzi roz
mowy z najwyższymi przy
wódcami rządu brytyjskiego.
Tematem tych spotkań bę
dzie krytyczna sytuacja w

Ulsterze’ w dalszym ciągu
mająca cechy wojny domo
wej. B. Faulkner w czwar
tek spotka się z premierem
E. Heathem, a także minis-

spraw zagranicznych,
Douglas Hornem, mini-

Belfastu do Lon-

trem
Alec
strem. obrony lordem Car-
ringtonem oraz ministrem
spraw wewnętrznych, Regl-
naldem Maudlingiem. Roz
mowy będą prowadzone w

Cheguers — siedzibie premie
ra Heatha znajdującej
pobliżu Londynu.

Premier B. Faulkner
będzie do Londynu
poparcie swej Partii
nistycznej. We a..

się w

Plenarne posiedzenia KP
amator-

pieśni i
Nowego
i tańca

nowo-

W Chrzanowie

Argentyna zmienia
kurs polityczny?

MEKSYK (PAP)

Organ KC Komunistycznej
Partii Wenezueli — „La Tri-
buna Popular" zamieszcza in
teresujący artykuł wstępny na

temat ewolucji politycznej o-

becnego rządu Argentyny. Pi
smo przypomina, że w kon
cepcji Pentagonu
mentu stanu USA
militarna Stanów
nych w Ameryce
opierała się na osi
Buenos Aires, którą tworzyły
dwa prawicowe reżimy woj
skowe, gotowe do interwencji
w innych krajach Ameryki
Łacińskiej w obronie systemu
neokolonialnego.

Obecnie — pisze „La Tri-
buna Popular” — po objęciu
władzy w Argentynie przez
generała Lanusse, oś Brasilia

i departa-
dominacja

Zjednoczo-
Lacińskiej

Brasilia —

— Buenos Aires została cał
kowicie złamana, w południo
wej części naszego kontynen
tu zaczyna się mówić nie ję
zykiem interwencji, ale współ
pracy i powoli tworzy się no
wy układ polityczny, który
może mieć głębokie następ
stwa dla całej Ameryki Ła
cińskiej. Poważne znaczenie
w tych przemianach ma ewo
lucja polityczna rządu La-
nusse. Wojskowi argentyńscy
przestali twierdzić, że wyzna
czyła ich opatrzność do spra
wowania porządku w rejonie
La Plata. Generał Lanusse
podjął nową politykę: polity
kę uwolnienia się od zależno
ści od USA, szukania wła
snych rozwiązań kryzysu we
wnętrznego i jednocześnie po
litykę drzwi otwartych dla
nowych wiatrów, które wieją
z Chile, z Peru i z Boliwii.

Występy festiwalowe odbędą się
w Młodzieżowym Domu Kultury
w Żywcu. Festiwal żywiecki —

który trwał będzie 4 dni — jest
eliminacją przed Międzynarodo
wym restiwalem Zespołów Regio
nalnych w Zakopanem. Prawo u-

czestnictwa w zakopiańskiej im
prezie uzyska 6 najlepszych wyło
nionych w żywcu przez jury ze
społów i dwie kapele.

Organizatorzy Festiwalu —

Wydz. Oświaty 1 .Kultury Prez.
PRN w Żywcu przygotowali wie-

Pomoc ZSRR w umacnianiu

zdolności obronnej DRW

MOSKWA (PAP)
W wyniku rozmów radziec-

ko-wietnamskich, które ostat
nio odbyły się w Moskwie, w

tych dniach podpisano porozu
mienia o udzieleniu przez
ZSRR Demokratycznej Repu
blice Wietnamu bezzwrotnej
dodatkowej pomocy w umac
nianiu zdolności obronnej
DRW.

Rozmowy odbywały się w a-

tmosferze serdeczności i szcze
rości, w duchu przyjaźni i so
lidarności bojowej narodu ra
dzieckiego i wietnamskiego.

(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)
lenie partyjne oraz formowa
nie odpowiedniej at nosfery
w organizacjach.

Dyskusję na plenum zna
mionowały wypowiedzi o bar
dzo głębokiej znajomości
środowisk w których działają
towarzysze aktywiści. Ocena
zjawisk była na ogół krytycz
na... Sporo uchybień — i
słusznie — przypisywano
radom narodowym, które
w sposób biurokratyczny
każą nieraz czekać peten
tom w nieskończoność na za
łatwienie sprawy. Piętnowano
liberalne podejście organiza
cji partyjnych do towarzyszy,
którzy weszli w konflikt z

prawem a nie spotkali się z

sankcjami w swych organi
zacjach. Kierowano również
pretensje pod adresem służ
by zdrowia, która nie zawsze

potrafi sprostać swoim obo
wiązkom.

Cieszyć mogą śmiałe i kon
struktywne wypowiedzi, echa
dyskusji szeregowych człon
ków partii, na tej bowiem
podstawie poszczególne in-

stancje partyjne mogą
robić sobie właściwe
o zróżnicowanych problemach
środowisk w powiecie.

Zabierając głos w dyskusji
I sekretarz KW PZPR J. Kla
sa mocno zaakcentował po
trzebę gruntownych. uspraw
nień pracy wszystkich urzę
dów i jednostek administra
cyjnych. Symbolem władzy
dla przeciętnego obywatela
jest urzędnik. Jeżeli jego
działalność podporządkowana
zostanie interesom ogółu
można będzie mówić o pra
widłowym funkcjonowaniu
administracji. Mówiąc o spra
wach wewnątrzpartyjnych se
kretarz KW stwierdził, że
rozmowy partyjne powinny
mieć charakter ciągły, sta
nowią one bowiem, co wyni
ka z doświadczeń, potrzebną
formę opiniowania pracy
wszystkich ogniw, partyjnych.

Po Plenum I sekretarz KW
•T. Klasa w towarzystwie se
kretarzy KP J. Bigaja i A.
Żywota zwiedził Chrzanow
skie Zakłady Materiałów Og
niotrwałych „Stella”. (Jl)

wy-
zdanie

przy-
mając
Unio-

wtorek w

Belfaście ’

odbyło się w par
lamencie oficjalne głosowanie
w sprawie votum zaufania
dla polityki premiera doty
czącej kryzysu północnoir-
landzkiego. Unioniści zaapro
bowali dotychczasowe posu
nięcia Faulknera, który —Jak
wiadomo — ogłosił decyzję o

zastosowaniu internowania
bez orzeczeń sądowych osób

podejrzanych.

IndieUkład ZSRR

wszedł w życie
MOSKWA (PAP)

Radziecko-indyjski układ o

pokoju, przyjaźni i współpra
cy wszedł w życie z dniem 18
bm. Wiceminister spraw za
granicznych ZSRR W. Kuznie-
cow i ambasador Indii Szel-
wandar wymienili w środę w

Moskwie dokumenty ratyfika
cyjne.

W Dąbrowie Tarnowskiej

6 podziemna próba
nuklearna w USA

WASZYNGTON (PAP)
Amerykańska Komisja E-

nergii Atomowej oznajmiła, że
w środę w Stanach Zjedno
czonych przeprowadzono ko
lejną, podziemną próbę nu
klearną z ładunkiem o mocy
20 tys. i 200 tys. ton trotylu.
Była to szósta amerykańska
próba nuklearna w tym roku.

Wokół kryzysu dolarowego
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)
nie, gdyż bankierzy oraz ekspor
terzy 1 importerzy nie wiedzą
jak będzie ustalony kurs jena ja
pońskiego w stosunku do dolara.
W kolach bankowych przypusz
cza się, że rząd japoński będzie
zmuszony wprowadzić „płynny”
kurs jena wobec dolara.

WASZYNGTON (PAP)
Amerykański wiceminister

skarbu Paul Volcker powrócił
we wtorek z dwudniowej wi
zyty w Europie, gdzie oma
wiał z przedstawicielami rzą
dów krajów zachodnich na
stępstwa ostatnich posunięć
administracji waszyngtońskiej.
W wywiadzie udzielonym na

lotnisku wojskowym w An
drews wymienił on trzy wa
runki przywrócenia wymie
nialności dolara na złoto:

1. Ustalenie właściwego pa
rytetu między walutą amery
kańską a walutami innych
krajów zachodnich.

2. Przejecie przez nie więk
szej niż dotąd części wydat
ków zbrojeniowych.

3. Zniesienie ograniczeń w

wymianie handlowej. W tym
ostatnim wypadku miał on

niewątpliwie na myśli tzw.

zewnętrzne bariery celne kra
jów EWG.

Zapytany o możliwość zwo
łania w najbliższym czasie

spotkania na wysokim szczeb
lu międzynarodowej konferen
cji walutowej dla przedysku
towania decyzji Nixona, Volc-
ker oświadczył, że nie powzię
to decyzji w tej sprawie. Wy
raził on również nadzieję, iż
przewiduje, że giełdy pienięż
ne w Europie, które zostały
zamknięte w. zwia,zku z o tat-

nią decyzją Nixona, wkrótce
zostaną otwarte.

LONDYN (PAP)
Przedstawiciele W. Bryta

nii i sześciu krajów Wspól
nego Rynku spotykają się w

czwartek w Brukseli, aby
przedyskutować sprawę obe
cnego kryzysu walutowego.

We wtorek późnym wieczo
rem odbyło się cztero i pół
godzinne posiedzenie Komisji
Wykonawczej EWG, która w

opublikowanym oświadczeniu
poddała krytyce ostatnie de
cyzje Waszyngtonu, oświad
czając, że mogą one przekre
ślić korzyści jakie przyniosła
w zakresie liberalizacji han
dlu międzynarodowego tzw.
Runda Kennedyego. Innymi
słowy komisja wyraźnie dała
do zrozumienia, iż możliwe są
posunięcia odwetowe.

LONDYN (PAP)
W środę po raz pierwszy od

czasu ogłoszenia przez Nixo-
na decyzji otwarto londyński
rynek złota. Cena na złoto
znacznie wzrosła, przy równo
czesnym spadku kursu dolara.
Za jedną uncję złota płaco
no 43,12 dolara, podczas gdy
oficjalny parytet wynosi 35
dolarów za uncję.

PARYŻ (PAP)
W środę po zakończeniu po

siedzenia gabinetu francuskie
go, minister finansów V. Gis
card d’Estaing oświadczył, że
ustanowienie płynnego kursu
franka nie wchodzi w rachubę,
“©siedzenie rządu NRD

BERLIN (PAP)
W środę podczas posiedzenia

Rada Ministrów NRD postanowiła
podjąć kroki w celu skuteczne
go przeciwstawienia się próbom
przerzucenia następstw imperia
listycznego kryzysu walutowego
na inne państwa. Członkom rzą
du polecono opracować odpo
wiednie zarządzenia dla ochrony
gospodarki NRD przed wpływami
kryzysu dolarowego. Marka
NRD była 1 pozostanie stabilna
— stwierdza się w oficjalnym
komunikacie.

(Inf. wł.) Wczoraj, pod
przewodnictwem I sekretarza
KP — A. Chrobaka odbyło się
w Dąbrowie Tarnowskiej
plenarne posiedzenie KP. —

Uczestniczył w nim m. in. kie
rownik Wydz. Rolnego
PZPR w Krakowie — K. Fi
lek.

Głównym tematem obrad było
podsumowanie indywidualnych
rozmów z członkami i kandyda
tami partii. Referat na ten temat

wygłosił sekretarz KP — W .

Chrabąszcz. W trakcie rozmów

wysunięto wiele postulatów. Mó
wiono między: innymi ó koniecz
ności wcześniejszego zawiada
miania o terminach zebrań,
podkreślano potrzebę przywróce
nia w statucie punktu mówiące
go o obowiązku zatwierdzania li
chwa! POP w sprawie przyjęcia
na kandydatów przez Komitet
Powiatowy, wnioskowano konie
czność dostosowania

partyjnego do wieku
cenią członków oraz

partii, sugerowano
dzanie okresowych
członkami oraz lepszą lnforma-

, cję o pracy instancji wszystkich
szczebli. Poruszano także roz
mowach problemy dotyczące go
spodarki rolnej, mówiono o nie
zawsze najlepszym zaopatrzeniu
sklepów. W wyniku rozmów 157

szkolenia
i wykształ-
kandydatów
przeprowa-

rozmów z

towarzyszy, w tym 33 kandyda
tów .skreślono, kary partyjne o-

trzymało 57 towarzyszy. 35 osób
na własną prośbę opuściło szeregi
partii.

W żywej dyskusji wzijło u-

dział wielu towarze- n- m. in.
K. Filek, który w swoim wy
stąpieniu mocno akcentował
potrzebę dalszego umacniania
najmniejszej komórki partyj
nej jaką jest POP.

W podjętej uchwale zaakce
ptowano wnioski wysuwane
przez członków partii w cza
sie rozmów.

Podsumowania dyskusji doko
nał I sekretarz KP — A. Chro
bak. Ustosunkował się on do wy
stąpień dyskutantów, zapowie
dział rozpatrzenie problemów za
sygnalizowanych w wystąpieniach
członków plenum. Poruszy! tak
że kwestię podniesie” a poziomu
szkolenia partyjnego oraz podkre
ślił dużą wagę zebrania partyj
nego i systematycznego rozlicza
nia członków partii z nałożonych
na nich zadań.

W drugim punkcie posie
dzenia członkowie nlenum
przedyskutowali projekt nla-
nu gospodarczego powiatu na

okres najbliższego 5-lecia.
(wam)

„Tak" W. Brytanii
dla konferencji pięciu

LONDYN (PAP)
Wielka Brytania poinformo

wała Związek Radziecki —

donosi agencja Reutera — że
w zasadzie przyjęła radziecką
propozycję zwołania konfe
rencji pięciu mocarstw nukle
arnych. -

i

Jurija Gagarina
MOSKWA (PAP)

W Gwiezdnym Miasteczku —

centrum szkolenia radzieckich

kosmonautów’, pod Moskwą, odsło
nięto w środę pomn-ik ku czci

pierwszego kosmonauty świata,
Jurija Gagarina.

Projektantami 4-metrowej wy
sokości monumentu są znany
rzeźbiarz Borys Djużew i archi
tekt Aleksander Zawarzin.

CIEKAWOSTKI
BAMBUSOWY LAS...

W BUŁGARII

Okazuje się, że aby zoba
czyć normalnie rosnący bam
bus, wcale nie trzeba wyjeż
dżać do tirajów tropikalnych.
Wystarczy tylko udać się do

Bułgarii, do doliny niewiel
kiej górskiej rzeki Sandanska

Bystrica. Warunki klimatyczne
zupełnie przypominają tam

rejony afrykańskie lub azja
tyckie, odległe o tysiące ki
lometrów. Tam właśnie rosną
bambusowe zagajniki.

DO CZEGO PROWADZA
KŁÓTNIE MAŁŻEŃSKIE

Rzymska policja została za
alarmowana przez chirurgów
jednego ze szpitali, że na sto
le operacyjnym leży pacjent
ka, której mąż podczas drob
nej sprzeczki małżeńskiej od
gryzł nos. Szybkie odnalezie
nie odgryzionego nosa jest
warunkiem powodzenia opera
cji przyszycia. Pod wskazany
adres pomknęło wobec tego
auto policyjne. Funkcjonariu
sze policji mieli — jak się o-

kazało — dobrego nosa, gdyż
wkrótce odnaleźli zgubę w

ciemnym kącie korytarza. Nos
został w porę przyszyty. Pac
jentka będzie musiała jeszcze
4 tygodnie pozostać w szpita
lu, lecz nie grozi jej okale
czenie do końca życia.

j-^ecyzje prezydenta Nixona do-
S i tyczące dolara zaskoczyły

władze włoskie zmuszając
premiera Colombo i całe kierow
nictwo rządu do przerwania led
wo zaczętych wakacji. Minister
skarbu F. Aggradi, odczytał przed
kamerami telewizji oświadczenie
stwierdzające, że skutki postanc-
wień amerykańskich mogą być
dla gospodarki włoskiej nie

zwykle poważne. "Warto zacytować
niektóre fragmenty tego oświad
czenia, gdyż nigdy dotąd nie zda
rzyło się, by reprezentujący chrze
ścijańską demokrację członek
rządu włoskiego dat tak ostrą o-

cenę finansowej polityki amery
kańskiej. „Drastyczność zapowie
dzianych przez prezydenta Sta
nów Zjednoczonych posunięć —

mówił F. Aggradi — odpowiada
powadze problemów ekonomiki

tego kraju i jej refleksom na

całość gospodarki światowej: po
nawiającym się z coraz większą
siłą treściom inflacyjnym, wy
stępującym w obliczu wysokiego
poziomu bezrobocia i braku rów
nowagi bilansu płatniczego w

stosunku do zagranicy, który sil
nie pogłębił się w ostatnich mie
siącach (...) . We wszystkich in
stancjach międzynarodowych od
kilku lat podkreślamy, że nie
można tolerować systemu mone
tarnego opartego na hlerarchicz-
nośct państw, z których jedne po
siadają nieograniczone prawo do

finansowania swego deficytu płat
niczego, gdyż ich moneta

mowana jest jako waluta
wowa, a inne zmuszone

wysiłków utrzymywania
równowagi płatniczej za

nicą (...).
Dobro wspólnoty międzynarodo

wej wymaga, by wszystkich obo
wiązywała ta sama dyscyplina i
te same zasady postępowania. W

naszym przekonaniu decyzja a-

przyj-
rezer-

są do

pełnej
gra-

merykańska narzuca Europie za
chodniej konieczność i inicjatywy
na rzecz międzynarodowego syste
mu monetarnego, opartego o rów
ne prawa. (...) Tylko utworzenie
zjednoczonego obszaru o rozmia
rach porównywalnych do Standy)
Zjednoczonych może w przyszłoś
ci sprawić, by współzależność
przy wolnej wymianie walut nie i
prowadziła de facto do stosunku .

zależności”.
Włoskie koła oficjalne krytycz

nie oceniają kroki podjęte przez
Stany Zjednoczone dla ratowa
nia własnej waluty. Przede wszy
stkim z następujących względów',
po pierwsze — decyzje amerykań
skie podjęte zostały jednostron
nie, bez żadnej konsultacji z so
jusznikami, którzy z dnia na

dzień, postawieni zostali przed
faktem dokonanym; po drugie —

Waszyngton kieruje się wyłącznie
własnym interesem, ściślej inte
resem wielkiej flnansiery amery
kańskiej, nie biorąc pod uwagę
interesów krajów Europy zachod
niej i Japonii.

Włochy, które od dawna specja
lizują się w produkcji na rynek
amerykański całego wachlarza
wyrobów przemysłu lekkiego, jak
buty, odzież damska i męska,
bielizna itd., zostały poważnie u-

derzone przez podwyższenie o 10

proc. amerykańskich stawek cel
nych. Eksport włoski do USA zo
stanie znacznie ograniczony i jed
nocześnie produkty amerykańskie
staną się w Italii bardziej kon
kurencyjne. Włoska prasa lewi
cowa pisze, że Nixon chce umoc
nić swą pozycję przedwyborczą
latajac trudności gospodarki a-

merykańsklej, próbując harnotjić
chroniczną inflację
państw sojuszniczych,
wszystkim kosztem ludzi
Europie zachodniej.

D. HORODYNSKI

kosztem
przede

pracy w

Z wizytą u harcerzy
(Inf.

szym
diiim

wł,) W dniu wczoraj-
przewodńiczący Prezy-
Rady Narodowej m.

Krakowa, przewodniczący

125 śmiertelnych ofiar

tajfunu „Rosę"
LONDYN (PAP)

Z wolna wraca do normalnego
stanu życie w Hongkongu, który
został nawiedzony w' tym tygod
niu pr<zez niszczycielski tajfun
„Rosę”. W wyniku tej jednej z

najcięższych dla miasta klęsk
żywio-łowych przypuszcza się, że
około 125 osób straciło życie, 3f>0
odniosło rany a 2 tys. zostało bez
dachu nad głową.

W Indiach - 20 min osób

dotkniętych klęską powodzi
. DELHI (PAP)

13
zo-

ty-
ria-

Około 20 min osób z ponad
tys. miejscowości dotkniętych
stało w ciągu ostatnich trzech

godni klęską powodzi, jakie
wiedziły północny stan indyjski —

Bihar. Źródła oficjalne podają, że

powodzie pochłonęły 20 ofiar
wśród mieszkańców, jednakże we
dług doniesień nieoficjalnych licz
ba wypadków śmiertelnych wy
nosić ma od 100 do 150 osób. 91

procent wszystkich zbiorów prze-
padło wskutek wylewu Gangesu
i jego dopływów.

Krakowskiej Rady Przyjaciół
Harcerstwa Jerzy Pękala od
wiedził obozy harcerskie Huf
ca Kraków — Podgórze zloka
lizowane w Żywiec kiem. J. Pę
kali towarzyszyli kier. Wydz.
Kultury, Nauki i Oświaty KW
PZPR Czesław Banach i ko
mendant krakowskiej Cho
rągwi Tadeusz Prokopiuk.

W powiecie żywieckim prze
bywają — w Ostrem: harce
rze ze szczepu Borkowskiego
i szczepu Bór, w Sopotni Wiel
kiej harcerze ze szczepu Kra
kowskiego i szczepu Kraków
— Podgórze.

Goście żywo interesowali się
warunkami życia młodzieży.
Pytali o wyżywienie, zakwa
terowanie, zaopatrzenie w

sprzęt sportowy i turystycz
ny.

Odwiedzane obozy spra
wiały wrażenie dobrze zorga
nizowanych. Młodzież stwo
rzyła sobie znakomite warun
ki do wypoczynku. Harcerze

pomagali również w pracach
miejscowej ludności.

Przewodniczący J. Pękala u-

dekorował dwóch instrukto
rów odznaką za pracę spo
łeczną dla miasta Krakowa.
Srebrną odznakę otrzymał
Jerzy Klinik, a brązową Kry
styna Śmietana, (zs)

W W. Brytanii urodziły się
pięcioraczki!

LONDYN (PAP)
W miejscowości Bolton w

Lancashire w W. Brytanii, u-

rodziły się w środę pięcio
raczki — czterej chłopcy i

jedna dziewczynka. Rzecznik

szpitala
zdrowia
ków jak
skonały.

oznajmił, że stan
zarówno noworod-
i ich matki jest do-

Sukces zespołu
im. B. Obrochty

w Hoiana'ii
HAGA (PAP)

Teatrze Miejskim w Eindho-w
ven odbył się wspólny występ ze
społu polonijnego ,,Cracovia” z

F.indhoven i zespołu im. Bartu
sia Obrochty. Występ był dużym
sukcesem obu zespołów. Na wy
stępie obecni byli przedstawiciele
władz miejskich oraz przeszło 1000
widzów.

Zamknięcie drogi
Głogoczów—Wadowice'

Bielsko-Biała

Amerykański śmigłowiec
eksplodował w powietrzu

Wojewódzki Zarząd Dróg Pu
blicznych w Krakowie, w uzgod
nieniu z władzami terenowymi za
wiadamia, że z powodu przebudo
wy skrzyżowania w Glogoczowie,
zamknięty zostaje od dnia 17 sierp
nia odcinek drogi na trasie Gło-

goczów—Wadowice—Bielsko - Biała,
w miejscowości Głogoczów.

Oznakowany objazd do Wadowic,
Bielska-Białej prowadzd przez Ja
wornik, Sułkowice, Biertowice.

Zginęło 37 żołnierzy
BONN (PAP)

W środę rano, w pobliżu
miejscowości Pegnitz w Gór
nej Frankonii (NRF), uległ ka
tastrofie śmigłowiec armii a-

merykańskiej.
Rzecznik dowództwa amery

kańskiego w Heidelbergu o-

świadczył, że helikopter od-

bywał normalny lot szkole
niowy. W pewnym momencie
doszło do eksplozji, wybuchł
gwałtowny pożar i maszyna
runęła na ziemię. Na pokła
dzie znajdowało się 33 żołnie
rzy amerykańskich oraz 4
członków załogi. Wszyscy oni
ponieśli śmierć.

Towarzyszowi

mgr TADEUSZOWI
ROKICIE

dyrektorowi Oddziału Banku
Polska Kasa Opieki SA

w Krakowie,
składamy wyrazy

głębokiego współczucia
powodu śmierci OJCA.

Dyrekcja, POP PZPR,
Rada Zakładowa, ZMS

oraz pracownicy
Oddziału Ekspozytur

Z

Międzynarodowy
XXVIII Rajd Tatrzański

11 września 1871 r. wystartuje
XXVIII Międzynarodowy Rajd
Tatrzański. Będzie to rajd szybki,
ale również mający w swym re
gulaminie wzbudzające zawsze o-

gromne zainteresowanie widzów,
odcinki jazdy obserwowanej.

Bazą zawodów będzie w tym ro
ku Zawoja. O wyborze tej właśnie

miejscowości zadecydowały — tak

żywiołowy rozwój motoryzacji w

naszym kraju jak 1 równolegle
modernizacja dróg. O rajdowe tra
sy z prawdziwego zdarzenia co
raz to trudniej. Przygotowana tra
sa dla uczestników tegorocznego
Rajdu pokrywa się z beskidzki
mi odcinkami trasy dawnych RT

eliminując jednocześnie niepotrze
bne, bez sportowych korzyści, do
jazdy szosami do górskiego terenu.

Tegoroczny XXVIII Międzynaro
dowy Rajd Tatrzański przygotowa
ny jest przez działaczy najstarsze
go z Istniejących klubów motoro
wych w kraju, założonego dokła
dnie przed 59 laty „Krakowskiego
Klubu Cyklistów i Motocyklistów
— »SMOK«“. Funkcję komandora

pełni- wieloletni współorganizator
Rajdów Tatrzańskich — wicepre
zes d/s Sportu Zarządu Okręgu
Polskiego Związku Motorowego w

Krakowie — Zdzisław Rudolf.

XXVIII Międzynarodowy Rajd
Tatrzański ma charakter uniwer
salny. Rajd jest zgłoszony do ka
lendarza FIM i stanowi VII Elimi
nację Mistrzostw Polski w raj
dach obserwowanych.

Rajd rozegrany zostanie w kon
kurencjach zespołowych o: „Wiel
ką Nagrodę Tatr”, „Międzynaro
dową Nagrodę Klubową im. inż.
Zenona Sokołowskiego” i „Wieczy
stą Nagrodę Przechodnią im. Ka
zimierza Jurkowskiego” — inicja
tora Rajdów Tatrzańskich. Indy
widualnie motorowcy walczyć bę
dą o „Puchar Tatr”, nagrody Zie

mi Suskiej, złote, srebrne i brą
zowe medale oraz o wyróżnienia
za jazdę stylową.

Do rajdu dopuszczone zostaną
motocykle solo w klasach: 126
ccm, 175 oom, 250 cem i powyżej
250 com. Rajd składa się z nastę
pujących prób: a) jazda terenowo-

czasowa, b) odcinki j azdy obser
wowanej włączone w trasę jazdy.
I etap zawodów (sobota 11 wrześ
nia) liczy 250 km, drugi (niedzielą
12 września) — 150 km. Start i
meta obu etapów w Zawoi. Tra
sy prowadzą w rejonie pasma Ba
biogórskiego 1 Jałowieckiego.

Termin zgłoszeń mija 23 sierpnia.'
Już dziś jednak wiadomo, żs o-

prócz całej polskiej czołówki na

starcie staną również doskonali

rajdowcy NRD Czechosłowacji i

Włoch, najprawdopodobniej takżą
i innych krajów.

Zawody strzeleckie
ORMO

Wdniachod19do21bm,na
strzelnicy WKS „Wawel” pod
patronatem przewodniczącego
Wojewódzkiego Społecznego Ko
mitetu ORMO J. Sokołowskiego
oraz przewodniczącego Społecz
nego Komitetu ORMO m. Kra
kowa E. Góry, odbędą się woje
wódzkie 1 miejskie eliminacja
strzeleckie ORMO w konkuren
cjach męskich i kobiecych. Dla

zwycięskich zespołów i -najlep-,
szych zawodników ufundowano

puchary przechodnie Komen
danta Wojewódzkiego MO, prze*
wodniczącego Społecznego Komlś
tetu ORMO 1 KKKFiT. Zawod
nicy, którzy osiągną najlepsza
wyniki, wezmą udział w XIU

Centralnych Mistrzostwach Strze*
leckich ORMO w Warszawie, W
dniach od 9 do 11 września bĄ

(ż) ,

W kilku wierszach
• Po dwóch rundach między-1

narodowego turnieju szachowego
w Polanicy prowadzi Adorian

(Węgry).
© Ukazała się w Polsce cieka

wa książka pt. „Nowoczesna pił
ka nożna”, której autorem jest
świetny piłkarz angielski Bobby
Moore.

O Międzypaństwowe spotkanie
hokeja na trawie NRD — Belgia
zakończyło się porażką Belgów
0:2.

Na piłkarskiej murawie

Najbliższy przeciwnik ligowy
Wisły — Szombierki w spotka
niu towarzyskim pokonał piłka
rzy Wawelu Wirek (klasa okrę
gowa) 3:0 (2:0) zdobywając bram
ki przez Romowićza.Z 1 Łasica.

Beniaminek II ligi AKS Niwka
w meczu towarzyskim wygrał-
niespodziewanie z bytomską Polo
nią 2:1 (0:0).

-M-
Około 80 tys. widzów zgroma

dziło się na trybunach stadionu
Azteca, gdzie rozpoczęły się II mi
strzostwa świata w piłce nożnej
kobiet. W inauguracyjnym meczu

Meksyk pokonał Argentynę 8:1

(2:1).
W turnieju startują zespoły

Meksyku. Argentyny, Danii,
Włoch, Francji i Anglii.

Na boisku Cracovil rozegrano
wczoraj spotkanie piłki nożnej o

puchar RW ZS Start pomiędzy
Prądniczanką 1 Sokołem Bochnia.

Wygrała Prądniczanka 3:0 (1:0),
zdobywając bramki przez Kila 2

oraz Fittę 1.

Na boisku Juvenii (Małe Błonia)
w dniu 21 bm. odbędzie się mecz

piłki nożnej old-boyów Juvenia —

Dalln Myślenice. początek —

godz. 17.
Sparringowe spotkanie piłki

nożnej Cracovia — Dąbski wy
grała drużyna biało-czerwonych

4:1 (3:0). Bramki dla Cracovil u-

zyskali: Mikołajczyk 2, Niemiec i
Piotrowski z karnego, dla Dęb
skiego — Gawlik z karnego.

• Polscy siatkarze zajęli pierw-'
sze miejsce w turnieju w Timl-
szoare (Rumunia) przed CSRS,
Rumunią, KRLD, Bułgarią 1 Wę-,
grami.

• Podczas lekkoatletycznego
mityngu we Wrocławiu Markow
ski (Górnik Zabrze) uzyskał w

skoku o tyczce 5,11.
• Dwa pokazowe mecze piłki

nożnej kobiet rozegrały w Sano
ku 1 Krośnie zespoły czechosło
wackie. Preszow pokonał dwu
krotnie Lokomotivą Markuszów,
4:0 i 2:0.

• Na zawodach lekkoatletycz
nych w Turku (Finlandia) Komat

wygrał pchnięcie kulą — 20,03, ■
Waśkiewicz bieg na 800 m — 1.50,7.

• Polak Waldemar Macaj n»

mistrzostwach świata w pięciobo
ju nowoczesnym w Sztokholmie
w jeździe konnej zajął piąte miej-,
śce.

© W pierwszym wyścigu że
glarskich mistrzostw świata w

klasie „Tempest” polska załoga
Holc — Rutkowski zajęła czwarte

miejsce.
• Siatkarki polskie podczas

turnieju w Monachium przegrały
Z ZSRR 0:3 (5:15, 12:15, 4:15).

• W Ostendzie rozpoczęły się
mistrzostwa Europy juniorów w

tenisie stołowym. Polski zespół ju
niorek przegrał z Francją i NRP

po 0:3, a juniorzy pokonali Szko
cję 5:1 1 przegrali z NRF 1:5.

• Drugie miejsca zajęli polscy
lekkoatleci na zawodach w Tam-

pere (Finlandia): Lesiuk na 5 km
— 14,18,6; Jaremski na 400 m 47,8
1 Gajdzlńskl. w dysku 60,06.

Wioślarskie
mistrzostwa Europy

Wczoraj rozpoczęły się wioś
larskie mistrzostwa Europy w

konkurencji mężczyzn, w któ
rych bierze także udział sześć

polskich osad. Tego dnia wyło
niono pierwszych półfinalistów.
Z naszych reprezentantów jedy
nie osada OS Bydgoszcz w dwój
kach podwójnych Zdzisław Bro
mek i Roman Kowalski zakwa
lifikowała się już do półfinałów.

Dla amatorów ryb i grzybów

Zapraszają na wrzesień Mazury
Mazury stają się coraz po

pularniejsze i modne. Kraina
Tysiąca Jezior — to raj dla

kajakarzy, żeglarzy, wędka
rzy i zbieraczy grzybów. Ko
lorowa, błękitno-zielona krai
na mazurska kojarzy się z tu
rystyką, urlopem, wypoczyn
kiem, z przygodą sportową,
wędkarską czy turystyczną.

W jeziorach i rzekach ma
zurskich występuje około 40
gatunków ryb, m. in. sielawa,
węgorz, lin, leszcz, okoń, szczu
pak. Jeziora mazurskie stano
wią jeden z największych w

Europie zbiorników wodnych
pochodzenia polodowcowego.
Jezioro Sniardwy (106 km2)
czy Mamry (104 km2) — to
istne morza mazurskie. A je
zior w tym regionie jest chy
ba około dwóch tysięcy.

Bogate są Mazury w tereny
leśne — około 500 tys. ha. We
dług danych szacunkowych
roczne zbiory grzybów w Ol-
sztyńskiem wynoszą ponad 400
ton.

Lato już mija, wielu jednak
jest chętnych spędzenia urlo
pu jesienią, szczególnie ama
torów wędkarstwa i grzybo
brania. Międzyoddziałowe Biu
ro Obsługi Turystyki w Ol
sztynie (Pawilon przy Wyso
kiej Bramie, teł. 35-92) zapra
sza w miesiącu wrześniu na

Mazury.: Na wczasy dla węd
karzy i zbieraczy grzybów.
Biuro to w miejscowościach
Iława, Pilawki, Stare Jabłon

ki, Wilkasy, Ruciane, Jabłoh
i Zgon organizuje 5-dniowe,
10-dniowe i 15-dniowe wczasy
ze zniżką 30 proc. Koszt pię
ciodniowych wczasów wynosi
370 zl. Można na miejscu wy
pożyczać kajaki lub łódki,
można wykupywać okresowe
karty rybackie. Zgłoszenia
mogą być indywidualne lub z

zakładów pracy czy wyższych
uczelni.

Biuro to również w tym
okresie może podjąć się orga
nizowania spływów kajako
wych.

Warto skorzystać z oferty
wrześniowej. Kto raz uda się
na Mazury — pozostanie na

zawsze pod urokiem Krainy
Tysiąca Jezior. (PU)

Jak podate
\ y/~~~| PIHM — nad

północną
nrtnnria Skandynawią
PWgOUd i południa-

wo-zachodnlą
/z|'\ Europą żale-

.. .. gają niże.
Pozostałe obszary kontynentu
po-krywa układ wysokiego
ciśnienia z centrum nad Pol
ską. W dniu 19 bm. sytuacja
ta nie ulegnie większym zmia
nom. Przewiduje się zachmu
rzenie niewielkie i umiarko
wane. Temperatura maksymal
na od. 20 st. na Wybrzeżu do
24 na północnym wschodzie i
28 st. na południowym zacho
dzie. Wiatry słabe o kierun
kach zmiennych.
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W tym. sezonie flisacy pienińscy spodziewają się, te prze
wiozą rekordową liczbę turystów. Codziennie bez względu na

pogodę tłumy podążają na przystań. Na zdjęciu: dunajecki
P°rt' CAF — Piotrowski

W południowej Polsce prowadzi się intensywne poszukiwa
nia gazu i ropy naftowej. Prace koncentrują się głównie w

rejonie Przemyśla, Jasła, Krosna i Zamościa. Dla obniżenia
kosztów wprowadza się do eksploatacji radzieckie wiertnie
o napędzie elektrycznym- Na zdjęciu: wiertnia; na pierwszym
planie Tadeusz Adamowicz. CAF — Lokaj

Po wieloletnich przy
gotowaniach i dysku
sji trwają obecnie pra
ce nad kodeksem
pracy. — Przywiązuje
się do niego wagę

szczególną, chodzi bowiem o

sprawy dla ludzi pracy naj
bliższe, codzienne, o sprawy
dotyczące uzewnętrzniania i
rozwoju ich osobowości, ma
jące duże znaczenie dla po
zycji materialnej. Ale zara
zem powstają tu problemy
swoiste, trudne.

W mniej lub bardziej ofi
cjalnych wystąpieniach, w

publicystyce naukowej spoty
ka się często twierdzenie, że

naczelnym zadaniem kodeksu
pracy jest zrównanie upraw
nień pracowników umysło
wych i robotników. Sformu
łowanie to stało się przyczy
ną licznych nieporozumień,
zrodziło pytanie: ma się zró
wnać, ale jak? W górę czy w

dół? W rzeczywistości nato
miast problem stoi inaczej.
Chodzi mianowicie o znie
sienie podziału pracow
ników według kryterium
pracy umysłowej i fizycznej,
gdyż to kryterium samo w so
bie jest wadliwe. Posłużono
sięnimw1922i1928r.z
przyczyn klasowych: niewel-
ka wówczas grupę pracowni
ków biurowych i inżynierów
chciano zwiazać z pracodaw
cami, dając im urlop miesię
czny — nigdzie wówczas nie
spotykany — i wiele Innych
przywilejów. Ale już w tam
tych czasach podnoszono w

nauce, że każda praca łączy
elementy wysiłku fizycznego i
umysłowego. Dziś bezzasad
ność tego podziału jest rażąca.
Funkcje „robotnicze” — ob
sługa maszyn i urządzeń —

wymagają częstokroć kwalifi
kacji inżynierskich, a przy
wielu pracach biurowych wy
starczy wykształcenie podsta
wowe.

Zarzucenie wadliwego po
działu nie oznacza jednak
pójścia na mechaniczny ega
litaryzm. Sytuacja faktyczna
pracowników jest bowiem o-

gromnie zróżnicowana. Pra
wo musi , to uwzględniać, przy
czym nie chodzi tu o „rów
nanie” w górę czy w dół, ala
zróżnicowanie obo
wiązków, uprawnień, odpo
wiedzialności i ochrony pra
cownika według najbardziej
racjonalnych kryteriów. Ną
tej drodze uzyskuje się roz
wiązanie elastyczne i dopaso
wane do sytuacji. Urlop do
datkowy lub skrócony czas

pracy trzeba przyznawać w

zależności od stopnia szkod
liwości pracy, ale okres wy
powiedzenia trzeba zwiększać
według kryterium stopnia
trudności znalezienia nowego
zatrudnienia, który zależy od
rodzaju pracy, wzrasta z wie
kiem pracownika, bywa szcze-

gólnie duży w niektórych re
jonach kraju itp.

Nonsensem natomiast jest
istniejące zróżnicowanie wy
sokości odprawy pośmiertnej:
dlaczego rodzina zmarłego
pracownika umysłowego ma

otrzymywać 3, a nawet 6-
miesięczne wynagrodzenie, a

rodzina robotnika — 2- lub
4-tygodniowe? Kodeks musi
odrzucić takie różnice (już
je zresztą wyrównały niektó
re układy zbiorowe pracy),
ale nie odrzucać zróżnicowa
nia w ogóle. Uczynić je tyl
ko racjonalnym i celowym
społecznie. Jest to jeden z

trudniejszych problemów.

Nie jest też łatwo zna
leźć rozwiązanie anty
nomii miedzy postula

tem swobody działania tych,

wi poczucie bezpieczeństwa i
świadomoć tego, że bez swej
winy nie utraci zatrudnienia.
Jeżeli natomiast w wyniku
zmian organizacyjnych w za
kładzie pracy będzie musiał
odejść, to będzie miał zape
wnione uzyskanie innego za
trudnienia.

I nny przykład — skutki
I tzw. przestoju. Jedni mó-
1 wią: wynagradzać trzeba

tylko pracę wykonaną. Zre
sztą gdyby za przestoje pła
cić, pracownik nie byłby za
interesowany w ich zwalcza
niu. A drudzy: pracownik
jest gotów do pracy, a zarobek
stanowi jedyne źródło utrzy
mania — dlaczego błędy kie
rownictwa mają być przerzu
cane na niego? Zwalczać zaś
przestoje — to przekracza je
go możliwości. Jest to drugi

Na jaki kodeks pracy czekamy?

MĄDRY, SPRAWIEDLIWY
AKTUALNY

Prof. dr Maciej Święcicki

którzy organizują procesy
pracy, kierują nimi i ponoszą
odpowiedzialność za ich wy
niki, a postulatem ogranicze
nia tej swobody wobec moż
liwości uczynienia z niej błę
dnego czy nawet krzywdzące
go użytku ze szkodą pracow
nika, a niekiedy i ze szkodą
zakładu pracy. Łączy się z

tym pytanie — czy i w jakiej
mierze brać pod uwagę sy
tuację osobistą i rodzinną
pracownika, jeżeli liczenie się
z tym względami koliduje z

interesem zakładu pracy?
Zajmujący Się tymi zagadnie
niami dział prawa pracy, zwa
ny. prawem stosunku pracy,
stawia ustawodawcy najwię
ksze wymagania.

Klasycznym przykładem
jest ochrona pracowników
przed wypowiedzeniem. Pra
cownik utracił częściowo zdol
ność do pracy w wypadku,
jak miał miejsce w przedsię
biorstwie. Interes produkcji
mówi: niech odejdzie. Poczucie
srrawiedlwości na to nie po
zwala. Znane są też przepi
sy chroniące członków rady
zakładowej, kobiety w ciąży
i innych pracowników. Obok
tego generalny wymóg zasad
ności wypowiedzenia. Ustawo
dawca musi więc szukać ta
kich rozwiązań, aby prawo
doboru pracowników przez
kierownictwo nie było fikcją,
zarazem dawały pracowniko-

trudny problem, jaki stoi
przed kodeksem.

Widzę jeszcze trzeci. W dy
skusjach mówi się często, że

prawo pracy jest „kosztow
ne”: każde uprawnienie pra
cownika ma jakoby powodo
wać obciążenia finansowe
gospodarki narodowej. Opinia
ta jest bardzo przesadzona.
Widać to choćby z uwag po
przednich. Większość przepi
sów zapewniających właści
wą pozycję pracownika w za
kładzie pracy i jego ochronę
nie pociąga wydatków, albo
zgoła niewielkie, stanowi na
tomiast bodziec do prawid
łowego organizowania zasła-
du pracy i kierowania nim.
To, że trzeba płacić za prze
stój, rzeczywiście pociąga za

sobą wydatki, sprzyja jednak
unikaniu przestojów. Koszt
robocizny jest niczym w po
równaniu ze stratami, jakie
powoduje bezczynność ma
szyn! 19 miliardów złotych
wypłacanych corocznie za o-

kresy urlopowe (przy założe
niu średnio 21 dni urlopu i
2200 zł zarobku), lub 14 mi
liardów wydatkowanych na

bhp to też obciążenia, ekono
mia uczy jednak, że nakłady
przestają być obciążeniami,
gdy się zwracają, i to z nad
wyżką! 14 miliardów na bhp
będzie więc obciążeniem tyl
ko wtedy, gdy wyda się je
niedbale, gdy nie uczyni się

z nich składnika w stałym
szerokim i kompleksowym
działaniu, zmierzającym do
usunięcia niebezpieczeństw
związanych z pracą. Nie wy
starczy bowiem dać pienią
dze, muszą jednocześnie zna
leźć zastosowanie także pew
ne środki motywacyjne, któ
re skłaniałyby i kierowników
zakładów pracy i całe załogi
do traktowania tych spraw
na serio. To dopiero posta
wiłoby tamę szerzeniu się
wypadków przy pracy i cho
rób zawodowych, które po
wodują tysiące zgonów, dzie
siątki tysięcy kalectw 1 stra
tę dziesiątków milionów dni
roboczych.

A urlop wypoczynkowy, czy
gwarancja 8-godzinnego dnia
pracy... Pracownik wypoczę
ty, sprawny, zdolny do podej
mowania inicjatyw — to real
na watrość gospodarcza, to

jeden z podstawowych czyn
ników wysokiej wydajności
pracy. Żeby ten czynnik dał
efekty, trzeba żeby zakład
pracy stworzył warunki roz
wijania wysokiej wydajności,
a pracownik — chciej w peł
ni wykorzystać te możliwo
ści. Innymi słowy, to co sprzy
ja pełnej kondycji psychicz
nej i fizycznej pracownika
jest opłacalne, o ile
zjawia się wraz z intensyw
nym wykorzystaniem czasu

pracy. Lecz i odwrotnie — je
żeli Istnieje szansa na pracę
intensywnie wykonywaną, to

nakłady na wypoczynek i na

rozwój osobisty pracowników
aktualizują tę szansę i stają
się opłacalne.

ak jest ze wszystkim,
co na pierwszy rzut oka
wydaje się źródłem ob

ciążeń dla gospodarki narodo
wej, wynikających z przepi
sów prawa pracy. Wskażmy
choćby jeszcze na obowiązek
płacenia pracownikowi za o-

kres bezprawnego pozbawie
nia go pracy i na podobne
wypłaty zawierające element
odszkodowawczy. Gdyby je
wpleść w system sankcji gro
żących tym kierownikom,
którzy lekkomyślnie lub zło
śliwie łamią prawo, to zys
kalibyśmy poprawę stosunków
w zakładach pracy — czyn
nik wielce sprzyjający wzro
stowi ich efektów gospodar
czych.

Na te rozwiązania komple
ksowe składają się też poczy
nania pozaprawne. Ale zna
lezienie takich przepisów,
które by stanowiły trzon, czy
choćby ważną część tych roz
wiązań, jest zadaniem twór
ców kodeksu pracy. Prawo
pracy staje się kosztowne tyl
ko wtedy, gdy powstaje w

sposób nieprzemyślany i jest
źle stosowane. Dobre prawo
pracy zapewnia pełną efek
tywność związanych z nim
nakładów. Opłaca się i społe
cznie i gospodarczo.

9?
JANUSZ GUCWA

Do wizyty w Krakowskiej Fabryce Maszyn
Odlewniczych zachęcił mnie fakt zdobycia
przez zakład pierwszego miejsca w między
zakładowym współzawodnictwie pracy. Wy
razem tego sukcesu było przekazanie fabry
ce sztandaru przechodniego Ministra Przemy
słu Ciężkiego 1 Zarządu Głównego Związku
Zawodowego Metalowców.

Nie byto łatwo

Zdobycie sztandaru przez FAMO nie było
dziełem przypadku, lecz wynikiem świado
mej działalności całej bez wyjątku załogi.
Potwierdzeniem tego jest regularne zajmo
wanie czołowych miejsc przez zakład we

współzawodnictwie, począwszy od roku 1967.

W zakładzie zrealizowano takie inwestycje,
jak budowa nowej hali montażowej wraz z

częścią socjalną, magazynu technicznego, bu
dynku biurowego dla ośrodka konstrukcyjno-
badawczego, kotłowni, stacji prób i estakady.
Wszystko to pozwoliło zwiększyć produkcję
z84minzłw1965rokudo178minzłwro
ku 1970. W latach tych podwojono również
wydajność pracy przy stosunkowo niewiel
kim wzroście zatrudnienia. Równocześnie
wyniki te przysporzyły polskiemu odlewnic
twu ponad plan nowvch maszyn i urządzeń
wartości 38 min zł. Trzeba jeszcze dodać, że
aktualnie w liczbie 1015 osób zatrudnionvch
w FAMO, znajduje sie 730 wysokokwalifiko
wanych fachowców. Kadra ta zapewnia sta
ły rozwój fabryki. Dowodem prężności za
kładu jest także eksport do 31 krajów, z cze
go w siedmiu przypadkach dostarczono kom
pleksowe wyposażenie odlewni według wła
snych projektów.

Znaczny postęp osiągnęła fabryka w za
kresie poprawy warunków socjalnych zało
gi. Chlubą zakładu jest dom wczasowy w

Muszynie, leżący nad brzegami Popradu. Na
leży wspomnieć że dom ten w znacznym
stopniu wyremontowano dzięki czynowi spo
łecznemu pracowników FAMO. Każdorazo
wo może on przyjąć około 80 osób. Dalsze
plany, związane z domem wczasowjnn prze
widują wybudowanie przy nim basenu dla
dzieci oraz domków campingowych.

Ludzie o „złotych rękach”
Takim człowiekiem jest m. In. ROMUALD

EARWINSKI, przodownik pracy, racjonali
zator, od 16 lat związany z zakładem. Od
dany pracownik, działacz społeczny. Pracuje
w dziale remontowym na stanowisku st. bry
gadzisty, a jego brygada zdobyła tytuł bry
gady pracy socjalistycznej. Ostatnio podjął
on nowe zobowiązanie — wyremontuje w

czynie społecznym używany autobus „jelcz".
Będzie to już drugi autobus zakupiony dla

potrzeb załogi i drugi, który przejdzie przez
„złote ręce" Romualda Barwińskiego. W Cza
sie naszej wizyty trafiliśmy na jego szczę
śliwy dzień. Wreszcie, po latach starań, otrzy
mał klucze do nowego mieszkania. Przyja
ciele st. brygadzisty twierdzą, że jest on

człowiekiem o niewyczerpanych zasobach po
mysłów, dobrych, możliwych do urzeczywist
nienia.

Swoje pomysły potrafi dobrze wykorzysty
wać brygadzista ADAM LĘTOCHA, młody
pracownik elektrycznego. Dzięki jego roz
wiązaniom wynalazczym FAMO zyskała 600

tys. zł oszczędności. Ambicją jego jest chęć
ukończenia technikum elektrycznego.

Zresztą wydział elektryczny, chociaż naj
młodszy, stanowi chyba najbardziej dynamicz
nie rozwijający się wydział zakładu. Wiele
pomysłów racjonalizatorskich pracowników
tego wydziału przemieniło się w realia.
Wspomnę tu o nawijarce do cewek, autokla
wie próżniowo-nadciśnieniowym czy też o

piecu do suszenia cewek, z których te mniej
sze ważą po 300 kg. Inne pomysły czekają na

realizację.
W trakcie naszej wędrówki po zakładzie

w wydziale montażowym spotykamy st. mi
strza STANISŁAWA DUDKA. Jest on jed
nym z najstarszych pracowników FAMO,
pracuje w fabryce od 1936 r. Drogę awansu

zawodowego przebył od stanowiska ślusarza.
Wkład swojej pracy wniósł do montażu od
lewni FAMO nie tylko na terenie kraju, ale
i poza jego granicami, w NRD, Turcji, Jugo
sławii, Bułgarii. W rozmowie z nami powie
dział: „Cieszę się, te dzięki moim wysiłkom
nastąpiła dalsza poprawa warunków bhp w

wydziale, chociaż w dalszym ciągu dalekie

są one od ideału".

Pisząc o ludziach dobrej roboty nie spo
sób nie wspomnieć takich, jak: brygadzista
JAN KACZOR, st. mistrz JÓZEF FLOREK,
tokarz EUGENIUSZ PĘKALA, brygadzista
EDMUND SZLAGOR, st. mistrz. JAN KAR
LIK i wielu innych, którzy całym sercem od
dani są fabryce.

Jest jeszcze wiele do zrobienia

Bezspornie, w ostatnich latach w zakładzie
wiele zmieniło się na lepsze. Do problemów
czekających

'

jeszcze na rozwiązanie należy
zaliczyć dalszą poprawę warunków bhp. O-
becne zagęszczenie parku maszynowego do
prowadziło do paradoksalnej sytuacji, w któ
rej maszyny od maszyny znajdują się w od
ległości 80 cm. Tylko dzięki rygorystycznemu
przestrzeganiu przepisów bhp oraz ogromne
mu doświadczeniu, udaje się załodze unikać

nieszczęśliwych wypadków. A przepisy wy
raźnie mówią, że odległości te mają być
znacznie większe.

Oddział remontowy narzeka na zbyt ma
łe zróżnicowanie maszyn. Ludzie doskonale

rozumieją, że część tych maszyn będzie nie
wykorzystana, ale zadają pytanie: czym ro
bić, gdy brak specjalistycznej maszyny?

Kłopotliwy jest również brak wody w po
bliżu apteczek. W razie drobnego skalecze
nia trzeba iść do umywalni, a te z kolei znaj
dują się dopiero w szatni. Inna bolączka to

brak wentylacji w niektórych pomieszcze
niach. Stan ten jest szczególnie dokuczliwy,
zwłaszcza w upalne dni.

Kończymy naszą wizytę i nasze rozmowy
z ludźmi z FAMO. Opuszczając Zakład je
steśmy dobrej myśli. Wiemy bowiem, że

sztandar dostał się w godne ręce.

Są sprawy, które potrą-,
fią wprowadzić w stan

■osłupienia najbardziej
odpornych ludzi. Oto nasza

redakcja otrzymała pismo
Krakowskiego Przedsiębior
stwa Surowców Wtórnych, w

którym dyrekcja informuje,
iż można się liczyć z inter
wencjami ludności i zakładów
pracy, które chciałyby sprze
dać makulaturę, a nie mają
odbiorcy. Bo — cytuję: „Kra
kowskie Przedsiębiorstwo Su
rowców Wtórnych — jako
przedsiębiorstwo wiodące w

skupie niemetalicznych suro
wców wtórnych pragnie wy
jaśnić, że częściowe ograni
czenie skupu makulatury
związane jest z wstrzymaniem
jej odbioru przez fabryki o-

raz brakiem odpowiednich
magazynów do składowania w

naszym przedsiębiorstwie. —

Już obecnie składowanej ma
kulaturze grozi zniszczenie, o

ile fabryki nie wznowią jej
przyjmowania”.

Rzeczywiście. Magazyny i
sortownie przedsiębiorstwa
przepełnione są makulaturą.
Nie ma gdzie składować cią
gle napływających nowych
dostaw.

Pamiętamy wielkie propa
gandowe kampanie, które
miały skłonić społeczeństwo
do zbierania makulatury. I

społeczeństwo nauczyło się
szanować tzw. surowce wtór
ne. W akcję zbierania maku
latury czynnie angażuje się

.młodzież. Rozbudowano tak
że aparat skupu. Angażuje się
ludzi i środki, wykorzystuje
inicjatywę społeczną. I cóż
się dzieje? Skupiona makula
tura leży w składach pod go
łym niebem i niszczeje. Przy
kłady? Proszę: w sortowni
Krakowskiego Przedsiębior
stwa Surowców Wtórnych
przy ul. Dąbskiej zgniło osta
tnio ponad 200 t makulatury.
Zginło, ponieważ nie miał
jej kto odebrać do przerobu.

KTO KUPI

MAKULATURĘ?
Koszt zniszczonego surowca

obliczono na ok. 320 tys. zł.
Dodajmy — obliczono po naj
niższych cenach, czyli nie
wiele ponad 1 zł za kilogram.
Przesortowana makulątura 1
gatunku uzyskuje cenę ok.
320 zł za 100 kg. Podobne pro
blemy — jak informuje kie
rownik działu skupu Krakow
skiego Przedsiębiorstwa Su
rowców Wtórnych Stanisław
Likucha — obserwuje się w

całym kraju.
Fabryki papieru 1 celulo

zy, główny odbiorca makula
tury, przyjmują tylko nie
wielkie ilości surowca wtór

nego. Powodem jest tzw. brak
mocy przerobowej, brak
miejsc składowania, niebez
pieczeństwo pożarów w ma
gazynach. Są nawet takie fa
bryki, które zamówiony limit
makulatury już odebrały i nie
chcą słyszeć o dalszych do
stawach. Ani kilograma nie
przyjęły w ostatnim okresie
fabryki papieru i celulozy w

Jeziornej - Konstancinie k.
■Warszawy, w Mikołowie, w

Żywcu. A przecież fabryki pa
pieru i celulozy bazują wła
śnie m. in. na surowcach,
wtórnych, na makulaturze.

Od niedawna duże partie
naszych surowców wtórnych
szły na eksport. W bieżącym
roku eksport odpadł. Ale to

jeszcze nie powód, aby su
rowiec się niszczył. Trzeba
raz jeszcze dokładnie zrewi
dować możliwości przerobowe
papieru i celulozy w naszych
fabrykach. W innym wypad
ku wieloletnia akcja propa
gandowa i inicjatywa społe
czna „bierze w łeb”. Bezsen
sem jest wówczas wypisywa
nie np. na etykietach zapał
czanych hasła: „Zbierając
makulaturę — oszczędzasz
las”. Bo lasy oszczędzać trze
ba, o czym wie każde dziec
ko, a papier jest materiałem
cennym, którego ciągle u nas

za mało. Powinni o tym wie
dzieć ludzie odpowiedzialni za

przerób surowców wtórnych.
MICHAŁ CZARNECKI

DWA PRZYDZIAŁY

NA JEDNO

MIESZKANIE

Zwracam się z uprzejmą
prośbą o interwencję w spra
wie następującej: otóż moi
rodzice zamieszkujący z ro
dziną w budynku przy ul. Kra
kowskiej 46, który jest prze
znaczony do kapitalnego re
montu i z którego już wszyscy
inni lokatorzy zostali prze
kwaterowani, otrzymali przy
dział i decyzję na mieszkanie
przy ul- Prądnickiej 68a/10.
Przydział nosi datę 6. IV. 1971
nr 271/71. Od tej pory zaczęła
się „kołomyjka”, ponieważ to
samo mieszkanie otrzymała
inna osoba, decyzją nr 152/71
z 5. III. 71.

Poszliśmy do Wydziału
Spraw Lokalowych. Okazało
się, że ta marcowa decyzja zo
stała cofnięta i zainteresowana
osoba otrzymała inne mieszka
nie, lecz mimo to nie zwróciła
kluczy od mieszkania przyzna
nego moim rodzicom. Co cie
kawsze, że osoba ta nie zamie
szkała dotąd ani w jednym,
ani w drugim mieszkaniu i
trzyma w szachu administra
cję, urząd lokalowy i moich
rodziców, którzy są już zroz
paczeni tymi tarapatami.

Jeśliby ten bałagan miał
trwać dłużej proszę o przy
dzielenie rodzicom innego mie
szkania, byle prędzej, bo nie
dość, że przemieszkiwanie w

domu przy ul. Krakowskiej 46
jest niebezpieczne, ale. zbliża
się zima — i gdyby musieli
dłużej tam pozostać, trzeba ku
pić węgiel itd.

HELENA CIESIELSKA
Nowa Huta

MÓWIĄ: „NIE MA”

Zwracam się z prośbą o in
terwencję w sprawie kupna o-

poń do rowerka dziecinnego
„Bobo”- Od dwóch miesięcy
nie mogę kunić opon. Za rowe
rek dałem 800 zł i jest on bez
użyteczny. Kierownicy skle
pów rozkładają ręce i mówią:
„nie ma”.

ZDZISŁAW KUREK
Nowa Huta

POSUCHA
W TEN CZYNKU

Od lat Tenczynek cierpi z

powodu braku wody. Prywat
ne studnie wyschły. Woda jest
tylko w dwóch, ale jedna —

obok ogrodu Gromadzkiej Ra
dy Narodowej — przed kilku
laty została zepsuta 1 czerpać
z niej nie można. W drugiej
stara, wysłużona pompa, cią
gle remontowana — w końcu
odmówiła posłuszeństwa. Wodę
czerpie się więc antyhiglenicz-
nym soosobem: każdy użyt
kownik wrzuca do studni wła
sny powróz czy łańcuch, wła
sne. nie zawsze czyste, wiadro.

Wybudowano u nas wodo
ciąg z kranami ulicznymi. Ra
dość nie trwała jednak długo.
Rury w coraz to innym miej
scu pękają i nim zostaną na
prawione, wodv nie ma przez
parę tygodni. Tak jest i obec
nie- Strach pomyśleć, co by się
działo, gdyby wybuchł pożar.
Tylko rece załamać i patrzeć
jak się pali.

W imieniu własnym i sąsia
dów proszę o pomoc.

STEFANIA KŁECZEK

Tenczynek

siębiorstw usługowych, pragną
powiadomić Was o dwóch róż
nych podejściach do tej sąmej
sprawy dwóch różnych przed
siębiorstw: „Eldom” w Krako
wie oraz Fabrykę Sprzętu E-
lektrotechnicznego „Kontakt”
w Czechowicach.

Od trzech miesięcy bezsku
tecznie poszukuję w Krakowie
i województwie wkładu szkla
nego do regulatora obrotów e-

lektrycznej maszyny do szycia.-
Rozprowadzaniem regulatorów
kompletnych a 800 zł zajmuje
się PP „Eldom”, gdzie też
chciałem dokonać wymiany
wkładu (cena ok. 20 zł).

Informacja 1. Punkt specja
listyczny „Eldom" ul. Cekiery
— regulatorów nie naprawia
się, ponieważ od pół roku bra
kuje wkładów szklanych.

Informacja 2. Dział zaopa
trzenia PP „Eldom": „Nie by
ło, nie ma i nie będzie". Po
dłuższej rozmowie telefonicz
nej dowiedziałem się, że pro
ducent tzn- FSE „Kontakt" w

Czechowicach nie wywiązuje
się z dostaw części zamien
nych.

Informacja 3. Fabryka
Sprzętu Elektrotechnicznego
„Kontakt" w Czechowicach,
dział zbytu: „Części zamienne
do produkowanych przez nas

regulatorów posiadamy — ofe
rowaliśmy je bezpośrednio
„Eldom" Warszawa, który od
mówił przyjęcia, twierdząc, iż
zaopatrują się w wystarczającą
ilość we Wrocławskim Przed
siębiorstwie „Asta" (kooperant
FSE w Czechowicach). Prosi
my przysłać regulator bez
pośrednio do nas dokonamy
naprawy, nie chcąc narażać
Pana na przestój, spowodowa
ny awarią produkowanego
przez nas regulatora".

Informacja 4. „Eldom" Kra
ków — po przedstawieniu mo
jej rozmowy z FSE: „Zaintere
sujemy się możliwościami za
opatrzenia sie we wkłady w

Czechowicach".

Dlaczego „Eldom" dopiero o-

de mnie dowiaduje się o mo
żliwościach sprowadzenia czę
ści zamiennych z Czechowic,
narażając mnie na koszt roz
mów telefonicznych, stratę
czasu 1 nerwów? Dlaczego
mam ponosić koszty wysyłki
regulatora do Czechowic, sko
ro „Eldom" jest przedsiębior
stwem specjalizującym się W

tego rodzaju naprawach? Do
skonale rozumiem, że zainka-
sowanie 800 zł jest na pewno
bardziej opłacalne niż 20'
zł za wkład, nlus koszt zain-
stalowania. Niestety mnie nie
stać na taki luksus. Jednocze
śnie słowa uznania przekazuję
dyrekcji FSE w Czechowicach
za właściwe podeiście do sbra-
wy, mimo iż FSE jest zakła
dem produkcyjnym, a nie usłu
gowym.

ADAM P^ĄBER
Kraków

JAK URLOP
TO URLOP

DLACZEGO JA
MAM PŁACIĆ?

I

W związku z podejmowany
mi przez „Gazetę Krakowską”
akcjami, których celem jest u-

sprawnienie działania przed

W Znamirowicach nad Je
ziorem Rożnowskim znajduje
się port macierzysty statku
„Rożnów”, ale od 20 dni je
dyny statek nie kursuje, pó
tym przepięknym jeziorze, no-

nieważ panowie z Pol
skiego Rejestru Statków dwu
krotnie ponaglani odpowie
dzieli, że „w czasie urlopów
nie mogą przejąć statku po
przeglądzie technicznym”.
Dziesiątki zawiedzionych tury
stów odchodzi codziennie w

Rożnowie, Gródku i Znamie-
rowicach od przystani (całko
wicie zresztą zdewastowa
nych), nad obniżonym (z po
wodu suszy) i cuchnącym jak'
nieszczęście jeziorem i nie ma

nawet tej Jedynej atrakcji.
Czy ta skarga opublikowana
w poczytnym piśmie obudzi
„urlopowiczów” z RPS?

LEON BUKOWIECKI

(2)Siwy pan, oparty o burtę
najwyższego pokładu, spoglądał
w kierunku okolonych zielenią
wzgórz polskiego wybrzeża, czasami
podnosił do oczu lornetkę, to znowu

nieodłączny fotoaparat, który kiero
wał na widoczne z daleka jednostki
floty morskiej.

— Ludzie miewają różne hobby —

odpowiadał z uśmiechem zupełnie
naturalnym na pytania kapitana
statku. — Jeden zbiera znaczki
pocztowe, drugi nalepki z hoteli czy
etykiety zapałek, a ja ładne widocz
ki z morskich wędrówek...

— Ja natomiast kieliszki dobrego
koniaku, szczególnie gdy z dobrym
ładunkiem wracam do macierzyste
go portu •— odparł rozmówca i za
prosił stojącego przy burcie siwego
pana do kapitańskiego salonu, w

którym usłużny ochmistrz przygo
tował już kawę i kieliszki. Za
otwartym bulajem ledwo rysowały
się niknące w dali kontury Półwyspu
Helskiego.

Statek handlowy liberyjskiej ban
dery był już daleko na pełnym mo
rzu, gdy major Tadeusz Zawadzki
wracał z odbywającej się właśnie
tego dnia cotygodniowej odprawy u

naczelnika jednego z wydziałów
służby bezpieczeństwa w Gdańsku.
Granatowa Warszawa podjechała
pod szary dwupiętrowy budynek w

portowej dzielnicy Gdyni. Kapitan
Cichocki wyłączył silnik, zamknął
starannie drzwiczki i razem z ma
jorem zniknął w bramie budynku.

Szukaj igły w stogu siana? — mó
wił Zawadzki nawiązując do rozmo
wy o dzisiejszej naradzi^, jaką pro-

Marian Reniak

OSTATNI II
wadzili podczas jazdy samochodem.
— Skąd im wezmę szpiega? Przy ta
kich informacjach...

— Rzeczywiście, poza ogólnikami
pułkownik nie powiedział nic kon
kretnego — zgodził się Cichocki.
Weszli na pierwsze piętro, do duże
go pokoju, na wprost klatki schodo
wej, gdzie znajdował się sekreta
riat grupy portowej polskiego kontr
wywiadu. Major był wściekły, nawet
nie zwrócił uwagi na miły uśmiech
siedzącej za biurkiem brunetki.

— Dzwonił ktoś dó mnie, pani
Barbaro? — rzucił pytanie.

Barbara od niedawna pracowała
w komórce majora Zawadzkiego,
ale wiedziała już, że szef bywa zwy
kle zły, gdy zwraca się do niej tak
oficjalnie. Nawet do najbliższych
współpracowników mówi! wówczas
„towarzyszu”.

— Dwa razy telefonował major
Karcz z ruchu granicznego, przyje-
dzie do pana o czternastej, potem
dzwoniła żona, powiedziała, że czeka
na telefon, i jakiś kapitan z WSW,
ale nie usłyszałam dobrze jego na
zwiska... — relacjonowała sekretar
ka.

— Trzeba było zapytać albo zapi
sać numer — Zawadzki przerwał

relację dziewczyny. — Az tajnych
kontaktów nikt się nie zgłaszał?

— Piętnaście minut temu dzwonił
jakiś facet do pana Dominiaka,
przedstawił się jako Franek. Powie
działam, żeby połączył się jeszcze raz

za godzinę...
— Przecież pani wie, że określeni

ludzie znają mnie jako Dominiaka i
trzeba być wobec nich bardzo n-

przejmą.
— Naturalnie, rozumiem — odpa

rła speszona sekretarka, zaskoczona
ostrym tonem majora. — Z począ
tku szło mi trudno, musiałam za
glądać do wykazu — starała sie tłu
maczyć — ale teraz znam już ra

pamięć pseudonimy wszystkich na
szych pracowników. Niech pan się
nie dziwi. Jak pracowałam w kwa
termistrzostwie, nigdy się z tym nie
stykałam.

— U nas trzeba nie tylko myśleć,
ale też w mig orientować się — rzu
ci! Zawadzki, chyba tylko dlatego,
żeby cokolwiek powiedzieć, i wszedł
z kapitanem Cichockim do sąsied
niego pokoju. Po chwili jednak u-

chylił drzwi i zwrócił się już innym
tonem:

— Poproś, Basiu, Kowalika, aby
zaszedł do mnie ze sprawą krypto

nim „Rybitwa”. I poczęstuj nas ka
wą.

Major Zawadzki wrócił do gabine
tu, podsunął Cichockiemu paczkę
giewontów, sam zapalił, odpieczeto-
wał stojącą w roku pokoju pancerną
szafę i wyciągnął grubą teczkę z

informacjami uzyskanymi przez
grupę w ciągu ostatnich dni. Major
przerzucał w milczeniu notatki i
kartki maszynopisów. Kilka wybrał,
położył przed sobą i na marginesie
wpisywał czerwonym długopisem
swoje uwagi. W pewnej chwili do
pokoju wszedł korpulentny blondyn
z napęczniałym segregatorem akt.

— Wzywałeś mnie? — zwrócił się
do Zawadzkiego.

— Tak, towarzyszu Kowalik —

odparł major i dalej studiował ja
kąś notatkę- Sekretarka podała ka
wę.

— Znaleziono trupa, trzeba szukać
mordercy — powiedział nagle Za
wadzki odrywając wzrok 4od rozło
żonego na biurku maszynopisu.

Cichocki i Kowalik, zaskoczeni
niespodziewanie wygłoszoną kwestią,
nie zrozumieli w pierwszej chwili,
o co chodzi. Kowalik zrobił gest,
jakby chciał zapytać o jakim tru
pie mowa, ale Zawadzki, jak gdyby
głośno myśląc, kontynuował swój
monolog:

— Nasi koledzy z kryminalnego
zaczynają przynajmniej od konkre
tu. Aparat ścigania przystępuje do
działania w ściśle określonym mo
mencie.

(Ciąg dalszy nastąpi)
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Krakowskich Zakładach Przemysłu Piekarniczego pro
blem dyscypliny nabief-a coraz większej wagi. W mi
nionym półroczu 6 osób porzuciło pracę jako całko

wicie im nie odpowiadającą/ 74 pracowników ukarano po
trąceniem z wynagrodzenia za nieusprawiedliwione absen
cje.

— Ale nie są to u nas problemy największej wagi, nie
produkcji zakładów, które
mówi przewodniczący Rady

rzutują bowiem na całokształt
zatrudniają ponad 1000 osób —

Zakładowej Stanisław Dworak

ł — Gorzej, że nasi pracow-I
nicy często chorują. 67 nieo |

becnych dziennie, 10.094 dni
chorobowych w ubiegłym pól
roczu, to liczby niepokojące,

Spożywców Józef Kajdas. —

Młodzież nie potrafi się zaakli
matyzować w tych zakładach.
Pełna energii i marzeń zwią
zanych z młodością, chce so-

W krakowskich piekarniach

Jak odmłodzić załogę
bo poważnie utrudniają nor

malny tok produkcji.
Dyrektor zakładów Klemens

Obludek stwierdza, że sprawa
zachorowań staje się coraz

poważniejsza, bo średnia wie
ku załogi przekracza 42 lata.
Pracują tu ludzie starsi, coraz

słabsi fizycznie. Trudne i
ciężkie zajęcie, a śzczególnie
duża zmienność temperatur,
na niektórych stanowiskach,
ujemnie wpływają na stan ich
zdrowia.

— Najwyższy już czas za
stąpić dobrą i zdyscyplinowa
ną, ale starzejącą się i po
trzebującą wypoczynku kadrę,
pracownikami młodymi. Jed
nak to właśnie jest niemożli
we — informuje przewodni
czący Związku Zawodowego

bie ciekawiej ułożyć życie o-

sobiste. Nic więc dziwnego, iż
zniechęca ją praca, dla której
często trzeba rezygnować z

niedziel i świąt. Zaledwie 15
proc, absolwentów ze szkól
zawodowych pozostaje w za
kładach po 5 latach pracy.
Inni nie tylko odchodzą, ale
w ogóle zmieniają zawód. Wy
bierają pracę łatwiejszą, mniej
odpowiedzialną.

Niemal katastrofalny jest o-

becnle brak piekarzy. Trzeba
ich zastępować pracownikami

a to
obniże-

Nowe
cóż za-

niekwalifikowanymi,
wpływa najczęściej na

nie jakości pieczywa,
kadry nie napływają,
tern będzie za rok., dwa... Te
raz braki wyrównuje się go
dzinami nadliczbowymi, jed
nak takie wyjście nie na dłu
go poprawi sytuację, (mg)

Skawina

praca
młodzieży ZMS
Zarząd Główny -ZMS podjął

inicjatywę utworzenia Fundu
szu Socjalnej Akcji Młodzieży.
Istotną sprawą jest wypraco
wanie przez młodych robotni
ków, uczniów i studentów
środków finansowych na roz
wój różnego rodzaju form wy
poczynku po pracy i nauce.

Młodzież zetemesowska ze

zrozumiałych względów przy
jęła projekt; za społeczną pra
cę czekać ją będzie nagroda w

postaci zorganizowanych wy
jazdów sobotnio-niedzielnych
poza miasto, wycieczek kra
jowych j zagranicznych,

Kolo ZMS przy Skawińskich Za
kładach Materiałów Ogniotrwa
łych czynnie włączyło się w pro
pagowaną akcję,
zobowiązań, które

żą się pożyteczne
młodzieży jak i
skich zakładów. Część z nich zo
stało już wykonanych, pozostałe
czekają na realizację.

— Do tej pory społecznie prze
pracowaliśmy 188 godzin. Wykona
liśmy boisko do siatkówki nad

Skawinką, renowacje parkingu sa
mochodowego na terenie zakładu.
Odnowiliśmy gablotki, kosze, ba
lustrady balkonów, drzwi wejścio
we i wnętrze portierni. Pomalowa
liśmy bramę, wjazdową — Infor
muje zastępca- przewodniczącego

j Zakładowego Kola ZMS Krystyna

Podlęło szereg
na pewno oka-

zarówno dla

załogi skawiń-

Slwek. — Wychodząc naprzeciw
potrzebom kilkutysięcznej załogi,
pracującej tutaj u> niezwykle tru
dnych. warunkach, do 15 września
chcemy zorganizować przy każdym
wydziale produkcyjnym tzw. kąci
ki śniadaniowe. Barwne stoliki i

parasole na pewno będą akcentem

rozjaśniającym szarzyznę zakładu.
W najbliższym czasie wygospoda
rujemy i wyposaiymy w niezbęd
ny sprzęt, pomieszczenia na szat
nię dla. kobiet, pracujących w

Dziale Kontroli Jakości. Dyrektor
zakładu, doc Władysław Bieda po
piera nasze inicjatywy, stąd też
wielki zapał do pracy.

Wielkim dopingiem dla zeteme-

sowców zapewne będzie współ
praca z Kołem ZMS przy Hucie
im. Lenina, tym bardziej, że zo
bowiązano się powiększyć stan li
czebny koła 1 zorganizować wy
działową Brygadę Pracy Socjali
stycznej. (tb)

Nad Rudawą lody — czy i dla
mnie wystarczy? — pyta spra

gniony ochłody klient.
Fot. W. Klag

PRZETARGI

spóldzlelnia Pracy „ZIEMOWIT” — Kraków, ul.
Skarbowa 4, IV piętro, pokój 420 A — OGŁASZA

PRZETARG NIEOGRANICZONY na wykonanie in
stalacji elektrycznej oświetleniowej i ogrzewania

akumulacyjnego w pomieszczeniach biurowych przy
ul. Sobieskiego 10, li piętro.

Termin wykonania robót do 30 września 1971 r.

Dokumentacja na powyższe roboty znajduje się
do wglądu w biurze Spółdzielni — Kraków, ul.
Skarbowa 4, w godzinach 10—12.

Termin składania ofert do dnia 27 sierpnia 1971 r.

Otwarcie ofert nastąpi 31 sierpnia 1971 r.

W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa
państwowe, spółdzielcze 1 prywatne.

Zastrsgea się dowolny wybór oferenta, Jak rów
nież unieważnienie przetargu bez podania przyczyn.

Gminna Spółdzielnia „SAMOPOMOC CHŁOPSKA”
w Brzeszczach — ogłasza, te W DRODZE PRZE
TARGU NIEOGRANICZONEGO sprzeda samochód
marki „żuk A 03”, nr rej. KA 14-19.

Cena wywoławcza wynosi 25.200 zł.
Samochód oglądać można codziennie, z wyjątkiem

niedziel, w godzinach 8—15, w

Spółdzielni.
Przetarg odbędzie się w dniu

o godzfnia 10, w biurze Zarządu
Wadium, w wysokości 10 proc.

należy wpłacić w kasie Spółdzielni, do dnia 31 VJII

1971 r.

Zastrzega się prawo dowolnego wyboru oferenta
lub unieważnienia przetargu bez podania przyczyn.

garażach Gminnej

2 września 1971 r.,

Spółdzielni.
ceny wywoławczej.

PRACOWNICY POSZUKIWANI

Zakłady Mięsne w Tarnowie Oddział w Nowym
Sączu — zatrudnią:

— PRACOWNIKÓW UMYSŁOWYCH na stanowi
skach klasyfikatorów skupu żywca — wymaga
ne wykształcenie średnie rolnicze lub ogólno
kształcące,

— MAGAZYNIERA MIĘSA — po technikum prze
mysłu mięsnego i z 3-letnim stażem pracy.

Warunki płacy 1 pracy do omówienia w kierow
nictwie Oddziału w Nowym Sączu, ul. Rzeźnicza «.

Przedsiębiorstwo Produkcji i Montażu Urządzeń Od.

lewniczych „PEMOD" — Myślenice, ul. Przemysio.
wa 3 — zatrudni natychmiast:

INŻYNIERÓW i TECHNIKÓW MECHANIKÓW do za
plecza technicznego — praca na miejscu,

MONTERÓW-SPAWACZY do pracy na budowach

rozrzuconych na terenie całego kraju.
Kandydaci proszeni, są o zglas?.anie się w Działo

Spraw Osobowych 1 Szkolenia Zawodowego „PB*
MOD” — Myślenice, ul. Przemysłowa 3, telefon 333,
373, w godzinach od 1 do 15.

Przedsiębiorstwo Geofizyki Górnictwa Naftowego —•

Kraków, ul. Lubicz 25 — zatrudni natychmiast 18 X

KIEROWCÓW SAMOCHODOWYCH 9 1 i II kate
gorią prawa jazdy do pracy w terenie, LAKIER
NIKA SAMOCHODOWEGO, TOKARZA, BLACHA
RZA SAMOCHODOWEGO, KOWALA (remont sa
mochodu), 3 Ślusarzy — monterów samocho
dowych, MURARZA, oraz KUCHARZA do sto
łówki w 'Krakowie. — Zgłoszenia przyjmuje Dział

Pracy 1 Plac, pokój 253, w godzinach od 7 do 19.

Gościnne występy

Komunikat MO

Biernata s. Macieja, ur. 25
1934 r. zam. Skawa nr 318,
na skutek doznanych obra-

poniósł natychmiastową
Wymieniony osierocił 9

Na krakowskiej Scenie Opero
wej wystąpią gościnnie soliści

Opery Wrocławskiej; w „Strasz
nym dworze” w niedzielę 22

sierpnia wystąpi w partii Miecz
nika — Tadeusz PROCHOWSKI,
natomiast w poniedziałek 23 sierp
nia w „Borysie Godunowie” par
tię tytułową śpiewać będzie Ta
deusz MAJGIER.

W nocy z 12/13 sierpnia 1971 r.

około godz. 0.30 w miejscowości
Zabornia w powiecie nowotars
kim, bliżej niezidentyfikowany sa
mochód potrącił pieszego Włady
sława

lipca
który
żeń
śmierć.
dzieci. Sprawca potrącenia zbiegł
z miejsca wypadku. W’edtug do
tychczasowych ustaleń stwierdzo
no, że w czasie zaistnienia wy
padku przejeżdżało tamtędy sze
reg pojazdów oraz przechodziły
osoby piesze. W' związku z po
wyższym Komenda Powiatowa
MO w Nowym Targu zwraca się
do wszystkich osób, które posia
dają wiadomości w sprawie, aby
zgłaszały się do Komendy oso
biście, bądź telefonicznie nr 24-51,
24-52, 24-53.

W piekarni nr 9 w Bieńczy-
cach trwa bez przerwy gorącz
kowa praca. Wprawne ręce

pracownic szybko formują
bulki, rożki i inne drobne

pieczywo.
Fot. W. Klag

Gospodarność?
Ze słusznego założenia ekono

micznego wychodzi kierownictwo
basenu „Cracoyia”: ludzie i tak

przyjdą, bez względu na to w ja
kim stanie będzie obiekt. A stan

obiektu jest skandaliczny. Brak
tu zaplecza sanitarnego, bo mia
nem tym nie można określać ist
niejących urządzeń. Natryski tyl
ko z zimną wodą umiejscowiono
między drzwiami wyjściowymi a

toaletą — bioto mimo upałów,
nigdy tu nie wysycha. Brak tak
że bufetu z prawdziwego zdarze
nia. Jedyne dania na gorąco ta

kiełbasa

tabene,
Nie ma

ków, bo

stojąco, czy na siedząco i co bę
dzie jadł, to już jego sprawa.

Na basenach wprowadzono nad
zwyczaj ciekawą „nowość”: dzię
ki niej nie można się utopić. Jest
ona realizowana poprzez odpo
wiednie zagęszczenie wody. W

tym celu nie konserwuje się
pryszniców i rzadko zmienia wo-

i parówki, na które, no-

trzeba długo czesać

odpowiedniej ilości stoll-

czy ktoś będzie jadł na

dę. I tak przy basenie sportowym
nie ma . w ogóle natrysków, a

przy basenie środkowym jeden
prysznic jest nieczynny, a drugi
nie ma sitka. Natryski przy bro
dziku działają od czasu do czasu.

Właśnie — przy brodziku dzięki
temu powstała dodatkowa atrak
cja: od dawna nie czyszczone dno

przypomina ślizgawkę. Aby było
ciekawiej, posypane jest dość du
żą Ilością szpilek, Że dzieci są

*

tego raczej niezadowolone, i*

ezęsto się przewracają 1 klują?
Że płaczą? To już- Ich spraw*,
mogą nie wchodzić do wody.

Na koniec samo otoczenie cał
kowicie harmonizujące z całością:
liście pod drzewami (zapewne z u-

biegłorocznej jesieni), źle utrzy
mana trawa, kamienie, brud, bło
to mimo długiej suscy. W ubieg
łym roku zakończył się długo
trwały remont obiektu. Część ist
niejących już wtedy
można było usunąć.
Zrobiono tylko tyle,
mogły funkcjonować.

zaniedbań
Ale po co?

by baseny
(hic)

r~\ o najatrakcyjniejszych
[J form letniego wypo

czynku należy żeglar
stwo. Uprawianie sportów
wodnych umożliwia istnie
jący od dwudziestu kilku
już lat przy LOK Yacht-
Club Ziemi Krakowskiej.

Prowadzimy akcję letnią
— mówi prezes klubu, se
kretarz KD PZPR Klepacz
Józef Piech — w dwóch
podstawowych sekcjach
sportowych: żeglarskiej i
płetwonurków. Działalność
sekcji żeglarskiej skupiona
jest nad Jeziorem Rożnow
skim w Wojewódzkim O-
środku Szkolenia LOK w

Zbyszycach. Na dwóch tur
nusach w lipcu i sierpniu
przebywa łącznie 200 mło
dzieży. Obozy pomyślane są
jako szkoleniowo - wypo
czynkowe, a uczestnicy
zdobywają wiadomości tep-
retycznę i praktyczne z za
kresu żeglarstwa zakończo
ne egzaminem- na stopień
żeglarza lub sternika jach
towego, w zależności od
posiadanej wiedzy. Nabór
na obozy nie jest przypad
kowy, lecz prowadzimy go
w określonych szkołach,
które od lat współpracują
z naszym klubem, oraz w

ramach akcji socjalnej z

niektórymi przedsiębior
stwami. Wyposażenie w

sprzęt jest pełne, począw
szy od bazy noclegowej,
zakwaterowania, wyżywie-

CO,GDZIE,'
KIEDY? -

CZWARTEK

19
sierpnia
Juliusza

SŁOWACKIEGO (pi. Ducha I):
Bryll: Janosik czyli na szkle ma
lowane — 19.15, ROZMAITOŚCI
(Karmelicka 4): Szwarc: Klonowi
bracia — 17, OPERETKA (Lubicz
43): Wesoła wdówka — 19.15.

APOLLO: Z piekia do Teksasu

(USA, 14 lat) — W, 12.30 ,' Z zimną
krwią (USA, 18 lat) — 15.30, 13.
20.30. DOM KOŁNIERZA: Włoch
w Argentynie (wł. 16 lat) — 15.45.
KIJÓW: nieczynne. KULTURA:

Kolekcjoner (ang. 18 lat) — 17 .30,
20.15. MELODIA: Dzika Elżbieta

(czes. 16 lat) — 16, 18, 20. MAS-

KOTKA: Sabrin* (USA, 14 lat) -a

15.30, 17.45 , 20. MIKRO: Dwoje na

drodze (USA, 16 lat) — 15.45, 18,
20.30. MŁ. GWARDIA: Gang Ol
sena (duńs. 16 lat) — 14.45. 17,
19.15. SZTUKA: Pożądanie iwana
Anada (ezes. 18 lat) — 15.45, 18,
20.15. UCIECHA: Lekarz kasy
chorych (wł. 16 lat) — 15.45, 18,
20.15. UGOREK: Nieoczekiwane
lato (norw. 16 lat) — 19, Pierścień

księżnej Army (poi. 11 lat) — 17.
WANDA: Nowa misja korsarza

(fr. 1.1 lat) — 10, 12.15, 15.45, 18,
20.15. WARSZAWA: nieczynne.
WOLNOŚĆ: Żandarm się żeni (fr
11 lat) — 15.45, 18, 20.15. WISŁA:

Akcja Brutus (poi. 14 lat) — 11, 15,
Zagubione kroki (fr. 18 lat) — 18,
20. WRZOS: Gwiazda południa
(ang. II lat) — 16.45, 18, 20. ZUCH;
nieczynne.

KINA W NOWEJ HUCIE

ŚWIT D. SALA: Złoto Macken-

ny (USA, 16 lat) — 15.30, 18, 20.30.

ŚWIT M. SALA: Fifi piórko (fr.
14 lat) — 15, 17, 19. ŚWIATOWID
D. SALA: Sprawa sumienia (wł.
18 lat) — 15.45, 18 , 20.15. ŚWIA
TOWID M. SALA: Siedmiu w

blasku złota (wł. 16 lat) — 15, 17,
19. SFINKS: Angelika 1 sułtan

(fr., 16 lat) — 15.45, 18, 20.IS.

SKAWINA - Junak: Shalako,
Hutnik: Kaszebe.

ZIELONKI — Krakowianka:
Zemsta hajduków.

ZOO (Las Wolski): codziennie od

godz. 9 do zmroku.

___________________

WAWEL: (9—14 .15 i 15—17). SU
KIENNICE: (12—18). DOM MATEJ
KI: Floriańska 41 (10—15). SZO-
ŁAYSKICH: pl. Szczepański 9 (10
— 15), NOWY GMACH: al. 3 Maja
1 (10—15). CZARTORYSKICH: Ja
na 19 (12—18). HISTORYCZNE: Ja
na 12 (9—15). Wieża Ratuszowa (9
—15). Rynek Gł. 35 (9—15). Szpital
na 21 (9—16). Franciszkańska 4
(9—15). ETNOGRAFICZNE: Wolni-
ca 1 (11—15). ARCHEOLOGICZNE:
Poselska 3 (10-5-18). PODZIEMIA

KOSC. św. WOJCIECHA: (10—18),
MUZ. LENINA: ‘

Topolowa 5 (9—
15). Kr. Jadwigi 41 (9—13). MUZ.
LOTNICTWA: al1. Planu 6-letniego
17 (10—14). MŁ. POLSKI: Tetma
jera 108 nieczynne. PRZYRODNI
CZE: Sławkowska 17 (10—13).
PIESKOWA SKAŁA: (10—17). PA
ŁAC SZTUKI: pl. Szczep. 4 (10—17)
KTF: Boh. Stalingradu 13 (10—21).
TPSP: al. Róż 3 (11—18).

CHIRURGICZNY: Prądnicka 35.
UROLOGICZNY: Prądnicka 35.
NEUROLOGICZNY: C«s. Na Skar
pie. LARYNGOLOGICZNY: Na

Skarpie. OKULISTYCZNY: Koper
nika 38. CHIRURG. DZIEC.: Pro-
kocim.

Kup moje kwiaty
Nieodłączną dekorację Krakowa od lat stanowią kwiaciar

ki. Spotkać je można wszędzie: na Plantach, ulicach, pla
cach. Jednak najbogatsze tradycje mają te z Rynku Głów
nego.

Rozmawiam, z nestorką krakowskich kwiaciarek, panią
Marią Cebulą, która swojej „kwiecistej” profesji poświęciła
63 lata, bukieciki fiołków i bratków sprzedawała, już jako
ośmioletnie dziecko na rogach ulic i Plant, a mając 18 lat
otrzymała stałe/miejsce na Rynku. O kwiatach mówi z wiel
ką czułością:

— Kocham kwiaty, nigdy w życiu nie zmieniłabym zawo
du, nawet o tym nie myślałam. Nie korzystam też prawie ni
gdy z urlopu, bo pani wie, kwiaty... Ja muszę być przy nich,
kiedy mnie tam nie ma, wydaje mi się, że ja i ludzie coś

tracą...
Hóźano-gożdzikowy towar prezentuje też 1 to od 43 już lat Aniela

Bielecka. Z rozrzewnieniem wspomina swoje dni 1 lata spędzone
wśród kwiatów. Powtarza słowa pani Marii 1 dodaje: — Kwiaty to

. jak dzieci, należy się nimi umieć opiekować. Lubię, gdy przychodzą
młodzi i kupują kwiaty. Pragnę rozweselać smutne niekiedy twarze

ludzi, wybierając im najładniejsze okazy. Przebywając cały nieomal

dzień, bez względu na pogodę i porę roku, w samym centrum Kra
kowa, przez długie lata były świadkami wielu wydarzeń, w wielu
też uczestniczyły, obdarowując kwiatami szereg ważnych osobistości

goszczących w naszym grodzie. Obie nie zaprzestały sprzedaży kwia
tów także w czasie tragicznych chwil okupacji 1 spoza barwnych
stoisk obserwowały obławy 1 łapanki. Niemcy dziwnym trafem o-

szczędzal! je. Może to kwiaty były dla nich tarczą?

Dzisiaj, obstawione jak dawniej kwiatami, sprzedają goź
dziki, fiołki, róże, bratki, margaretki i gerbery. Łaskawie
traktują gołębie i poufale, aczkolwiek z szacunkiem wyra
żają się o autorze „Dziadów”. Mówią o nim „nasz Adaś”
i zawsze na imieniny ofiarowują mu ogromny bukiet kwia-

(kz)

Wojewódzkie Przedsiębiorstwo PKS Oddział w Ol
kuszu, al. Tysiąclecia nr 1 — zatrudni natychmiast:

KIEROWCÓW AUTOBUSOWYCH Z I, II, (starą)
kategorią prawa jazdy,

KONDUKTORÓW — możliwość zatrudnienia do

służby dziennej osóp zamieszkałych na terenio Ol
kusza.

Zgłoszenia przyjmuje Dział Osobowy, pokój nr 12.

Krakowskie Przedsiębiorstwo Mechanizacji i Trans-
4—

pra-
portu Budownictwa w Krakowie, ul. Na Dolach
zatrudni w podległych jednostkach terenowych
cowników o następujących specjalnościach:

KIEROWCÓW t 1 i II kat. prawa Jazdy,
MECHANIKÓW silnikowo-podwoziowych,
ŁADOWACZY do prac za- I wyładunkowych
terialów budowlanych.
Dla pracowników zamiejscowych zapewnia się sa

kwa terowanie w hotelach robotniczych.
Zgłoszenia przyjmują:

— Baza nr 1 KPMiTB, Kraków, ni. Na Dolach 8,
telefon 618-70, wewn. 79,
Baza nr 3 KPMiTB, w Chrzanowie, ul. Oświę

cimska 13 — telefon 24-35,
— Baza nr 3 KPMiTB, w Oświęcimiu, ul. Kol

bego 15 -— telefon 36-24,
— Baza nr 5 KPMiTB, w Tarnowie, ul. Gumni-

ska 13 — telefon 42-89,
— Baza nt 6 KPMiTB, w Wadowicach, ul. Dzier

żyńskiego 20 — telefon 85-72,

m><

nia, aż po sprzęt pływają
cy. Młodzież uczy się ob
cowania z groźnym żywio
łem jakim je3t woda, do
skonali umiejętność pły
wania oraz teorii żeglowa
nia. Nasza działalność wią-
że się czynnie z funkcjono
waniem Wodnego Ochotni
czego Pogotowia Ratunko
wego, przez co młodzieży

przekazuje się idee pracy

Wakacje z Yacht

Clubem

Pomyślnych
wiatrów

tej organizacji. Nie jest to
trudne ze względu na to,
że realizujemy politykę:
każdy członek klubu —

członkiem WOPR.

Praktyka lat ubiegłych
na wszystkich obozach u-

dowodniła, że członkowie
naszego klubu zarówno
najmłodsi jak i starsi sta
żem niejednokrotnie nieśli
pomoc innym żeglarzom w

trudnych sytuacjach, ratu
jąc życie ludzkie oraz mie
nie społeczne i prywatne.

Prócz obozów żeglarskich
także płetwonurkowie or-

ganizują obozy szkolenio
we. Jeden nad Adriaty
kiem, gdzie w sierpniu wy
jechało 16 osób, drugi nad
Zalewem w Solinie dla 20
osób. Ta gałąź sportu wod
nego wymaga wysokich
kwalifikacji ze strony in
struktorów i klub takich
instruktorów posiada. Po
siadamy również podstawo
wy sprzęt do uprawiania
tego Sporni. Ostatnio sek
cja nawiązała
płetwonurkami
Współpraca .jest
wocna, bowiem
liwości konfrontacji jakości
sprzętu, technik nurkowa
nia, przyczynia się wresz
cie do podnoszenia kwalifi
kacji, jak również moder
nizacji. własnego sprzętu.

Suma naszego działania
ma określony cel — pod
stawowy
LOK, tj.
młodzieży
wodne i odpowiednią pra
cę polityczną i społeczną
do lepszego zrozumienia i

wykonywania obowiązków
w zakresie obronności kra
ju.

Poza przygotowaniami n-

gólnymi szkolimy specjali
stów dla wojska. Szkole
niem objęci są przedpobo
rowi z przeznaczeniem do
jednostek specjalnych. Pro
wadzimy również — aczkol
wiek na mniejszą skalę —

kursy motorowodne.

kontakt z

z Lipska,
bardzo o-

daje moż-

w działalności
przygotowanie
przez sporty

Cementownia „NOWA HUTA" w Krakowie — przyj
mie natychmiast z terenu Krakowa 1 Nowej Huty:

KIEROWNIKA ODDZIAŁU REMONTOWO-BUDO
WLANEGO — wymagane wyższe lub średnie wyksz
tałcenie i uprawnienia budowlane,

SUWNICOWEGO z uprawnieniami 1 praktyką,
« PRACOWNIKÓW NIEWYKWALIFIKOWANYCH do

pracy na stanowiskach pakowaczy, w Wydziale Pa
kowni,

MASZYNISTĘ lokomotywy spalinowej, 2 USTAWIA
CZY 1 3 MANEWROWYCH z uprawnieniami PKP

1 praktyką.
5 ROBOTNIKÓW TRANSPORTOWYCH do pracy

w Wydziale Produkcji Cementu 1 Transportu Kolejo
wego.

Kandydaci do pracy winni zgłaszać się w Dziale
Kadr i Szkolenia Cementowni „NOWA HUTA", —

Dojazd tramwajem lina 15 i 14.

Krakowskie Zakłady Betoniarskie 1 Żelbetowe —

Kraków-Czyżyny, ul. /Centralna 53 — zatrudnią na
tychmiast:

— STOLARZA do pracy w grupie rem. -bud.,
— MURARZA do pracy w grupie rem.-bud.,
— 3 Ślusarzy do pracy w warsztacie mechaą

nlcznym,
— 2 STRAŻNIKÓW PRZEMYSŁOWYCH,
— OPERATORA ŻURAWIA WIEŻOWEGO, ObroS

towego, 45 t.,
— Ślusarza remontowego sprzętu ciężkiego,

• — MASZYNISTĘ PAROWOZU,
— POMOCNIKA maszynisty parowozu,
— 25 PRACOWNIKÓW FIZYCZNYCH do Prac

akordowych, betoniarsko-żbrojarskich,
— 5 PRACOWNIKÓW FIZYCZNYCH do pracy

w systemie dniówkowo -premiowym,
— 3 TECHNIKÓW ELEKTRYKÓW,
— TECHNIKA BUDOWNICTWA OGÓLNEGO lub

prefabry Racji.
'

W okresie zatrudnienia pracownicy nie posiada
jący zawodu mają możliwość zdobycia kwalifika
cji w zawodzie beto.niarza-zbrojarza, operatora be
toniarki, wózka akumulatorowego,’ przenośników,
konserwatora maszyn.

Zarobek akordowy kształtuje się w granicach
2.500—3 .500 zł, w systemie dniówkowym 1,250—2.700 Zł.

Zakwaterowanie dla zamiejscowych zapewnione.
Stołówka, lekarz. Dom Kultury — na miejscu.

Zakład przyjmuje bez skierowań z Wydziału Za
trudnienia.

Zgłoszenia przyjmuje w godzinach 7—14,49 Dział
Szkolenia Zawodowego 1 Kadr KZBiŹ:

X) Kraków-Czyżyny, ul. Centralna 53, tel, 403-29

do 22, wewn. 31 — (dojazd autobusem nr 125
z Rynku Podgórskiego lub z Placu Centralne
go w Nowej Hucie),

2) KZBiŻ, Zakład Konstrukcji Żelbetowych —

w Krzeszowicach, ul. Krakowska 31.

Praca Nauka

KUCHMlSTRZ-garinażer,
osoba samotna, przyjmie
pracę w województwie
krakowskim Wiadomość:
Irena Stróżyńska Szczyt,
no, wojew. olsztyńskie
peste-restante.

POMOC do dziecka po
trzebna zaraz. Chrzanów
ul. Piastowska 38/13. —

Zgłoszenia od godz. 16.

«

Kolejna obniżka Cen
RADIOODBIORNIKÓW TURYSTYCZNYCH!

KAMILA

KAMA
tylko 700 zi.

tylko 800 zł.

Wyposażone w antenę ferrytowq umożliwiajq odbiór pra
wie w każdych warunkach. — Zakresy fal: długie — średnie.

ZURT Do nabycia w sklepach ZURT

zachorowania
1 przewozy 395-00, 380-50

Podgórze 826-50, 657-57

Długa 4, Karmelicka 23 (tlen),
Krakowska 1, 29 Listopada 17,
Pstrowskiego 94, al. Pokoju 7,

PROGRAM I

5.M Wiad. 5.05 Rozmaitości Rol
nicze. 5.30 Orkiestry dęte. 5.59

Gimnastyka. 6.00 Wiad. 8.10

Skrzynka PCK. 6.13 Dzień dobry,
zaczynamy. 6.35 Muz. 7 .08 Wiado
mości. 7 .20 Melodie. 7 .30 Śpiewa
„Śląsk". 8 .00 Wiadomości. 8.05 Tu

Redakcja Ekon. 8.10 Muz. 8 .45

Bezpieczeństwo na jezdni. 8 .55

Przezorny zawsze ubezpieczony.
9.00 Lata, lato — koncert rozryw
kowy. 9.30 z muzyki baroku. 10.00
Wiadomości. 10.05 „Disneyland" —

ode. pow. St. Dygata, 19.25 Polska

muzyka ludowa. 10.50 Okna 1 ron
dle — fel. 11.00 Lato z radiem.
11.50 Poradnia Rodzinna. 11 .55 Ko
munikat o stanie wód. 12 .05 Z

kraju 1 ze świata. 12.25 Melodie 1

rytmy dla wszystkich. 12.45 Rolni
czy kwadrans. 13.00 Z życia Zwią
zku Radzieckiego. 13.20 Dla was

gramy 1 śpiewamy. 13.40 Więcej,
lepiej, taniej. 14 .00 Nie przemil
czeć — nie zapomnieć o Czesławie
Jankowskim. 14.10 Koncert. 15.00
Wiadomości. 15.05 Godzina dla

dziewcząt 1 chłopców. 16 06 Wia
domości. 16.05 Opinie ludzi partii.
16.15 ,,W muzycznym ZOO”. 16.30

Popołudnie z młodością. 18.00 Wia
domości. 18.05 Magazyn muzyki
mlodz. 18.50 Muzyka i aktualno
ści. 19.30 Kompozytor i jego pio
senki. 20.06 Wiadomości. 20.30 Ze
spół instr, „The Shadows”. 20.45
Kronika sportowa. 21.00 Audycja
dokumentalna. 21 .30 Listy z tea
trów. 22.00 Kompozytor tygodnia
— Jan Slbellus. 22.33 Poznański
chór chłopięcy. 23.00 Wiadomości.
23.10. Przeglądy I poglądy, 23.20

Wiązanką melodii. 23 30 Rewia pio
senek. 24.00 Wiadomości. 0 .05—3.00
Tr. z Poznania.

PROGRAM II

5.30 Wiad. 5.40 Muz. 6.18 Kalen
darz radiowy. 8.15 Kwadrans melo
dii na wesoło. 6 .30 Wiadomości.
6.35 Muzyka 1 aktualności. 7.00

Próg. pog. (KR). 7 .01 Tr. z Rzeszo
wa. 7.15 Gimnastyka, 7.30 Wiad.
7.50 Mozaika muzyczna 8.25 Próg,
pogody (KR). 8.30 Wiadomości.
8.35 Audycja Red. Spoi. 9 .00 Kon
cert solistów. 9.30 Wiadomości. 9.35

Nie ma marginesu. 10.05 Koncert

rozrywkowy. 10.25 „Monolog w

piekle" — fragm. pow. G. Hofe.
10.45 Utwory W. A. Mozarta i R.
Straussa. 11.57 Kom. o st, wód.
12.05 Z kraju 1 ze świata. 12.25

Gospodarze (KR). 12.50 Muz. 13.00
Harcerska watra (KR). 13.20 Me
lodie i piosenki. 13.40 „Na kresach
lasów” — fragm. pow. W. Siero
szewskiego. 14 .00 Wiadomości. 14 .05

Rytmy, melodie 1 piosenki. 14.30
Kronika kulturalna. 14.45 Kwad
rans z zespołem rozrywkowym
p/d E^ Spyrki. 15.M Letni koncert.

15.40 Amatorskie zespoły przed mi
krofonem. 16.00 Wiadomości. 16.05
Tr. z Rzeszowa. 17.01 Utwory
skrzypcowe. 17.20 „Diabeł we

dworze” — frag. pow. T. Nowaka.
17.40 Mel. jazzowe (KR), 18.00 Ra-
dio-reklama (KR). 18.10 Dziennik
krak. 18.20 Widnokrąg — wyda
rzenia, ze świata nauki. 19.00 Echa
dnia. 19.15 „O zdrowiu przyszłych
pokoleń” — wykł. 19.31 Książki,
które ha was czekają. 20.01 Muz.
20.12 J. Offenbach „Opowieści Hof
fmanna” — opera. 22.00 Z kraju
I ze świąta. 22.30 Wiad. sportowe.
22.33 D. c. opery. 23.50 Wiadomo
ści. 24.00 Hymn.

NaUKF68,75MHl— zKR.
LOK.

16.06 Flirt przy mikrofonie. 16.25

„Krajobrazy”. 16.35 Melodie.

PROGRAM III

9.00 „Pierścień z krwawnikiem"

pow. 9 .10 Beethoven sonata tort.

E-dur. op. 100. 15.35 Wszystko dla

pań. 11.45 ..Tydzień jak tydzień”.
12.05 Z kraju 1 ze świata. 13.00 Na

katowickiej antenie. 15.35 Szlache
tne zdrowie.' 15.50 Przeżyjmy to Je
szcze raz. 17 .30 „Pierścień z

krwawnikiem” — pow, 18.35 Mój
magnetofon. 19.00 Książka tyg.
Pieniążek: Gdy zakwitną jabło
nie. 19 15 Kontrapunkt. 20.25 Klient
ma zawsze rację — rep. 21 .05 Za
śpiewaj Woiodia. 21 .20 „Kanikuła”
rep. 21 .50 Opera tyg.: „Otello”.
21.15 „Kolumbowie rocznik 20".
23.05 Collegium Muslcum.

PROGRAM 1

16.43 Program dnia. 16.50 Dzien
nik. 17 .00 Artyści areny. 17 .25 Kro
nika (KR). 17.40 Poligon. 18.10 Wy
sychająca arteria. 18.40 Przegląd
muzyczny. 19.10 Przypominamy,
radzimy. 19.20 Dobranoc. 19 30
Dziennik. 20.00 Teatr sensacji:
Niebezpieczne ścieżki — ode. lit

(ostatni). 21.00 „Volare” — film wł.
22.40 Dziennik. 23.00 Program na

Jutro.

PROGRAM II

17.30 Program dnia. 17 .35 Ze słoń
cem przez Rumunię — film dok.
18.20 W ludowym wieńcu. 18.35 Ar
chitekci z Pojana — film dok.
19.05 Z wizytą w Bukareszcie —

film dok. 19.20 Dobranoc. 19.30
Dziennik. 20.05 Tańczy 1 śpiewa
Kluj. 20.20 Zemsta hajduków —

film rum. 21 .50 Śpiewa Anda Ca-
lugarianu. 22.10 Program roz.ryw- I

KURSY roczne i pół
roczne pisania na ma
szynie prowadzi Stowa
rzyszenie Stenografów 1

Maszynistek w Polsce,
przy Liceach Ekonomi
cznych: w Jaworznie,
ul. Zawadzkiego 5 w

Nowym Targu, ul. Szpi
talna 8, w Oświęcimiu,
ul Obozowa 39, w Tar
nowie ul. Janka Krasie- l

kiego 19, w Trzebini,
ul. Krakowska 12. w Wa
dowicach, ul. Wojsk*
Polskiego 13.

Nieruchomości

SPRZEDAM parcelę S0
arów w Nowym Sąezu z

zezwoleniem na budowę
budynku mieszkalnego 1

gospodarczego. Wladoj
mość: Nowy Sącz, ul*
Franciszkańska 12/6.

BUDYNKI murowane, —

woda, gaz, siła — sprze
dam. Tarnów-Klikowa,’
ul. Sadowa — Orzecho
wa 9.

SPRZEDAM dom wolno

stojący. jednorodzinny,
pow. 72 m2, murowany,
uie wykończony całkowi
cie. Po kupnie wolnym
Antonina Kustanowicz
Zakopane, Kościelsko
Kiry 701.

Zguby

GRACYALNY Jerzy Na
wojowa nr 196, ogłasza
zagubienie zaświadczenia
nr 3457, uznającego za

specjalistę I stopnia w

dziedzinie ginekologii i

położnictwa wydanego
przez Wydział Zdrowia
PWKN Kraków.

M ESOŁOWSKA Emilia,
zam. Wola Rzędzlńska —

Tarnów, zgubiła legity
mację członkowską nr

048228, wydaną 28. XI .

1961 przez Spółdzielnię
Pracy Usług i Robót Ko
munikacyjnych we Wro
cławiu,

kowy TV R. 22 .35 Program na pią-
tek.

Za zmiany wprowadzone w o-

statniej chwili w programie kin,
teatrów, radia I TV Redakcja nie
bierze odpowiedzialności.

Wypadki, kraksy...
® Ambulatorium Chirur

giczne Pogotowia Ratunkowe
go udzieliło wczoraj pomocy
około 110 pacjentom. ® Grupa
Wypadkowa MO interwenio
wała wczoraj w 9 wypadkach
drogowych. ® Na al. 29 Listo
pada potrącony został przez
samochód ciężarowy „lu
blin”, Jan Zając lat 81 zam.

ul. Celarowska 24. Doznał
stłuczenia głowy i przewiezio
no go do szpitala. ® Na ul.
Straszewskiego Zbigniew Rot-
ko, lat 51, zam. ul. Kolberga
wyskakiwał z tramwaju i do
stał się pod koła samochodu
„simca”. W wypadku doznał
ogólnych potłuczeń, (s)

MAŁA KRONIKA

® Klub MP1K (Jagielloń
ska 1): godz. 19.15 — projek
cja filmów francuskich: Ma
larstwo francuskie XX wie
ku; wstęp wolny.
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